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prof. Bartla. 
Ws&asysoy mioisfpowie rachowali swoje fotele. 
Nowy gabinet stanie w czwartek przed sejmem? 

W kuluarach sejmowych.—Co uczyni prawica?—Votum ufności— 
albo rozwiązanie sejmu. 

Sprawozdawca parlamentarny „Re­
publiki" telefonuje: 

O godzinie i 1. min. 20 przed połud­
niem prezydent Rzeczypospolitej podpi­
sał na zamku dekret nominacyjny no­
wego rządu w składzie następującym: 

Premjsr — prof. dr. Kazimierz Bartol 
Minister spraw wojskowych mar 

szalek Józef Piłsudski. 
Aiiiilster spraw wewnętrznych—Ka­

zimierz Alłodzlanowski. 
Minister skarbu — Czesław Warner. 
Minister spraw zagranicznych—Au­

gust Zaleski. 
Minister sprawiedliwości — prof. 

Wacław Makowski. 
Minister przemysłu i handlu — inż. 

Eugeniusz Kwiatkowski. 
Minister kclel — Paweł Roinocki. 
Mhiister robót publicznych — prof. 

dr. Witold Broniewski. 
Minister oświaty — prof. Antoni Suj 

kowski. 
Minister, reform rolnych - - prof. W. 

Staniewicz.. 
Minister rolnictwa — Józef Raczyń­

ski. 
Minister pracy — dr. Stanisław Jur­

kiewicz. 

Przysięga. 
O godzinie fi-ej popołudniu nówy ga­

binet zlofcy'1 w ręce premiera przysięgo. 

B:uro badania cen 
z o s t a n i e u tworzone przy mini­
sterstwie r>rzemvsłu i handlu. 

Warszawa. 27 września. 
Dnia 26 bm. pod przewodnictwem 

min. przemysłu i handlu Kwiatkowskie­
go odbyła sie konferencja z gronem za 
proszonych fachowców w sprawie or­
ganizacji biura badania cen. Ustalc.no 
zasadniczo ramy ustawy i postanów.o-
no w dagu tygodnia odbyć drucie czy­
tanie projektu. W następnym tygodniu 
po uzgodnieniu z zainteresowanymi mi­
nistrami, projekt zreferowany zostanie 
na konferencji z przedstawicielami prze­
mysłu i handlu, poczem około 15 paź­
dziernika znajdzie się na radzie mini­
strów. 

Bohaterscy lotnicy 
u prezydenta Rzeczypospolite' . 

Warszawa, 27 września 
W dniu 26 b. m. kpt. pilot Orliński i je 

zo mechanik st. sierżant Kubiak, którzy 
iokonali lotu Warszawa — Tokio—War­
szawa — udali się w towarzystwie płk. 
sztabu geemaluego Zahorskiego, szefa 
Kabinetu wojskowego prezydenta Rze-
:zypospolitcj I płk. Rayskiego, szefa de­
partamentu lotnictwa, inicjatora lotu, do 
Spały, gdzie byli przyjęci na audjencji 
przez p. Prezydenta. Kpt. Orliński i st. 
sierżant Kubiak zostali zaproszeni na o-
blad przez p. Prezydenta. P. Prezydent 
żywo Interesował się szczegółami wy­
prawy oraz wyraził dzielnym lotnikom 
iłowa uznania za ich brawurowy lot. 

W sejmie zaczęły się ożywione komen 
tarze zaszłych wypadków. Trudno było 
widzieć posłów zadowolonych. 

Nastrój w Sejmie . 
Niezwykłe przygnębiony nastrój ku­

luarów świadczył, że sejm dostatecznie 
zdaje sobie sprawę, że znaczenie jego 
zostało o kilka stopni zepchnięte niże]. 

Ogólnie jednak zadawano sobie py­

tanie, czy nowy rząd pozostawi w 
swym składzie dwóch ministrów, któ­
rzy już otrzymali votum nieufności ł czy 
zdecyduje się stanąć przed izbą. 

W czwartek ~ expose 
premjera . 

Z prezydjum rady ministrów docho­
dziły wieści, że 

o m i s j a s e n a c k a zatwierdziła budżet. 
Wszystkie wnioski prawicy—odrzuczone. 

Sprawozdawca parlamentarny „Re 
publiki" (B) telefonuje: 

Komisja budżetowa senatu zajmowa­
ła się uchwalonem.już przez sejm pro­
wizorium budżetowem na IV kwartał. 

Senatorowie ilempel i Popowski zgło 
sili wszystkie obalone już w sejmie wnio 
ski opozycyjne b. ministra posła Zdue-
chowskiego o skreślenie 34 milionów, a 
nawet poszli jeszcze dalej, gdyż' zapro­
ponowali skreślenie z budżetu mini­
sterstwa spraw wojskowych 500 tysię­
cy złotych, przeznaczonych na przenie­
sienie szkoły podchorążych z t Warsza­
wy do Ostrowia Łomżyńskiego. 

Była to oczywiście znów demonstra 
cja pod adresem marszałka Piłsudskie­
go. 

Jednak zakusy spaliły na panewce. 
Komisja olbrzymią większością głosów 
tylko przeciwko głosom Z. L. N., niem-
ców i mniejszości słowiańskich odrzu­
ciła wszystkie wnioski opozycji 

zatwierdzając budżet w wysokość! po­
danej przez rząd. 

Tak więc na dzisiejszym posiedzeniu se 
natu prowizorjum również zostaule za­
twierdzone, nie dając powodu do zwo­
ływania sejmu na czwartek. 

Represje ni woleć prziifloiów minii 
za nieusprawiedliwione podwyższenie ceny węgla. 

Ministerstwo przemysłu i handlu ko­
munikuje: 

Wobec nieusprawiedliwionego gospo 
darczo podwyższenia ceny węgla dla 
rynku wewnętrznego przez konwencję 
węglową od dnia 25 b. m. -o 10 procent, 
na wnioesk p. ministra przemysłu i han­
dlu zarządzone zostało przez minister­
stwo skarbu natychmiastowe ściąganie 
od przemysłu węglowego podatku ma­
jątkowego w ten sposób, że dotychcza­
sowe spłaty w wysokości 1,10 zł. od to­
ny węgla podwyższone zostały od dnia 
25 b. m- do wysokości 3 zł. od tony. VT 
ten sposób przemysł węglowy spłacać 
będzie odtąd zamiast ok. 3 miljonów zł. 
9 miljon. zł. miesięcznie. 

Ponadto zamierzone jest podwyższe­
nie taryfy eksportowej dla węgla o 20 
proc. Wreszcie w porozumieniu z p. mi­

nistrem spraw wewnętrznych wysyła 
ministerstwo przemysłu i handlu komi­
sję specjalną do zbadania kosztów wła­
snych, 
przyczem w razie udowodnionego po­
bierania nadmiernych cen będą zastoso­
wane rygory przewidziane prawem w 
stosunku do kierowników konwencji. 

Konwencja węglowa — wobec po­
wyższego — nadesłała zawiadomienie, 
iż „nie może przewidzieć czy i w jakiej 
mierze będzie mogła spełniać swoje zo­
bowiązania wobec kraju". Pan minister 
przemysłu 1 handlu polecił odpowiedzieć 
konwencji, iż czyni jej kierowników oso 
blścle odpowiedzialnymi za sprawę do­
statecznego zaopatrzenia rynku we­
wnętrznego w węgiel, a w razie stwier­
dzonego sabotażu wprowadzi reglamen­
tację węgla. 

Nadzwyczajna sesja parlamentu angielskiego. 
Londyn, 27 września. 

Dziś zebrały się obie izby w celu za­
łatwienia na jeden miesiąc pełnomo­
cnictw dla Yządu wobec trwania strej-
ku górników. Premjer Baldwin przed­

stawił przebieg przesilenia w przemy­
śle węglowym. Ostatnie propozycje rzą 
du zostały odrzucone, rząd jednak pod­
trzymywać zamierza przez jakiś czas te 
propozycje. 

premjer Bartel szykuje expose na 
czwartek. 

Na ten bowiem dzień posiedzenie sejmu 
jest właśnie zwołane. 

Stronnictwa, które wyraziły votum 
nieufności ministrom Młodzianowskiemu 
i Sujkowskiemu przejawiają szczególni* 
wiele zdenerwowania. 

Prawica g roz i . 
Leaderzy partji prawicowych 1 Pla» 

sta odgrażają się, że jeżeli premjer w 
czwartek się w Izbie zaprezentuje 
to nie spotka go na posiedzeniu wielu 

przyjemności 
Sprawa czwartkowego posiedzenia 

jest jednak nie wyjaśniona. 
Marszałek Rataj wyznaczył je wa­

runkowo t, zn. jeżeli zajdzie potrzeba 
zbadania poprawek senatu do prowi-
zorjujrt budżetowego na IV kwartał r.b., 
względnie jeżeli rządowi będzie zależa­
ło na natychmiastowej ratyfikacji ukła­
du gwarancyjnego polsko-rumuńskiego. 

Jak wynika jednak z. depeszy poda­
nej na miejscu senat żadnych poprą-
wek do prowizorjum nie ma zamiaru 
wnosić. 

A więc tylko w rękach rządu leży 
decyzja czy chce czy nie chce izby po­
selskiej w czwartek oglądać. 

Starcia w Kownie 
między ludnością polską a bo­

jówkami l i tewskimi. 
Kowno, 27 września 

W niedzielę doszło do starcia pomię­
dzy katolicką ludnością polską a bojów­
kami litewskiemi, które zaatakowały po 
laków, wychodzących z katedry. W clą 
gu starcia wywiązała się strzelanina. 9 
osób zostało rannych. 10 osób areszto­
wano. 

Biblię Gutenberga 
kupl i amerykanln za 275 tysięcy 

dolarów. 
Wiedeń, 27 września 

Amerykanin dr. Otto Follberg z Nev-
Yorku nabył drukowaną na pergaminie 
biblję Gutenberga za kolosalną sumę do­
larów 275 tysięcy. Biblja ta była własno 
ścią klasztoru Benedyktynów z San Pa­
ulo w Koryncji Za zezwolenie na wywóz 
tej biblji otrzymała Austrja 25 tysięcy 
dolarów. 

Majątek Brianda spłonął, 
Paryż, 27 września 

Agencja telegraficzna „Expre»$". 
W majątku Brianda zdarzył się pożar, 

który spowodował znaczne straty, które 
dochodzą do 300 tysięcy franków. 
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S t u d e n t - b a n d y t a s k a z a n y 
na beztermisiowe eSęźkie więzienie 
Sprawca napadu na dom bankowy Targownika w Warszawie 

przyznaje się do winy.—Do szajki bandyckiej został wciągnięty 
przez szwagra swego, Jareckiego. 

Warszawski. korespondent „Repu­
bliki" telefonuje: 

Wczoraj o godz. 11 zrana w wydzia-
/e 8-ym sądu okrcgovyego rozpoczęła 
się w trybie doraźnym sprawa przeciw­
ko Lucjanowi Żaboklickiemu, 
jednemu ze sprawców napadu na kantor 

wymiany Targownika, przy ul. Nie­
całej 2, 

którego to napadu dokonali bracia Ja­
neccy i oskarżony Żaboklicki. 

Postać Zabokl ick iego 
O godz. 11 m. 10 wprowadzają Za­

boklickiego. 
Jest to młodziutki blondynek, wyglą­

dający najwyżej na 20 lat. 
Spokojnym wzrokiem rozgląda się 

oo sali. 
Na ławie obrońców, adwokaci Szo-

stakiewicz i Paschalśki. 
Przewodniczący, wiceprezes Gumiń-

ski przy udziale • sędziów Rybaczew-
skiego i Lorentowicza. Oskarża pprok. 
Świtalski. 

Z personalji oskarżonego wynika, iż 
ma on wykształcenie 8-klasowe, był 
rok na politechnice! rok na prawie, w r. 
1919 karany był za dezercję z wojska 
3-mlcsłęcznem więzieniem. 

O godz. 11 min. 30 prezes Gumiński 
rozpoczął odczytywanie aktu oskarże­
nia. 

A k t oskarżen ia . 
W dniu 30 sierpnia 1926 r. do kanto­

ru wymiany Lejbusia Targownika przy 
ulicy Niecałej 2, weszło dwóch młodych 
ludzi: Lucjan Żaboklicki i Stanisław Ja­
recki, zaś na ulicy, przed drzwiami kan­
toru, pozostał Feliks Jarecki, b. przo­
downik policji, ubrany w płaszcz gumo 
wy i czapkę policyjną. 

Przybyli do ka-ntoru wyjęli rewolwe­
ry, nakazując obecnym podnieść ręce do 
góry ; paść na-ziemię. Żaboklicki prze­
skoczył kontuar r zrabował z kasy Tar­
gownika 8.686 złotych w gotówce, a to 
warzysz jego odebrał- portfele Lejbie 
Kapłanowi i DezydereniU' Grossmanowi, 
poczem wybiegli na ulicę. 

Obecnie w kantorze wybiegli na u-
licę za bandytami, którzy wypadli przez 
kamienicę przechodnią przy ul. Niecałej 
nr. 6 do galerji Luksemburga, gdzie cze­
kała na nich zamówiona poprzednio tak 
sówka przez Zaboklickiego, przytem 
grozili przechodniom rewolwerami. 

Gdy wskoczyli do samochodu, stero-
•ftyzowany szofer ruszył z miejsca, lecz 
na rogu ul. Senatorskiej zatrzymał sil­
nik i wyskoczył z auta. Wówczas ban­
dyci opuścili samochód i usiłowali u-
cjec: Żaboklicki w stronę ul. Wierzbo­
wej, a Stanisław Jarecki przez plac Te­
atralny w kierunku opery. Za Zaboklic-
klm pobiegł wywiadowca Wacław 
Szwede i posterunkowy Jakób Żuliński, 
którzy, mimo wymierzenia ku nim re­
wolweru, schwytali go za ręce i obez­
władnili, odbierając mu rewolwer nabi­
ty, systemu Smith Wesson. Znaleziono 
nadto przy nim ukryty sztylet, oraz zra 
bowaną u Targownika gotówkę 8686 zl. 

Na placu. Tea t ra lnym. 
Jednocześnie biegnącemu przez plac 

•Teatralny Jareckiemu zastąpił drogę po 
srerunkowy Józef Słomski, do którego 
Jarecki strzelił, raniąc go śmiertelnie. 
Następnie uciekający postrzelił usiłują­
cych go schwytać:..Władysława Piasec 
kiego i Stefana Boruckiego, poczem po­
biegł do szofera Władysława Fijałkow­
skiego, wezwał go do jazdy i strzelił do 
niego, lecz chybił i ukrył się między 
taksówki. W tym momencie siedzący 
obok w taksówce pasażer, nieznany 
z nazwiska, strzelił do przestępcy kilka 
razy. zabijając, go na miejscu. 

Trzeciemu zbrodniarzowi, Feliksowi 
Jareckiemu, udajo się zbiec, gdyż uda­
wał, że bierze czynny udział w pościgu, 
wzywając publiczność do usunięcia się. 

aby mógł strzelać, a po zabiciu brata 
odwiózł go wraz z innymi, samochodem 
do pogotowia ratunkowego i w ten spo­
sób uciekł. Czelność jego była tak wiel­
ka, że nawet schował do kieszeni re­
wolwer, upuszczony przez zabitego 
brata. 

Ekspertyza i sekcja zwłok Słomskie 
go wykazały, że zmarł wskutek śmier­
telnej rany serca i wątroby. 

Rewolwer Zaboklickiego, jak wyka­
zała ekspertyza, był zupełnie zdatny do 
strzału, naboje, któremi był nabity, są 
innego kalibru, strzał mógł nastąpić ty l ­
ko przypadkowo. 

Jak świadczy odezwa P.K.U., Żabo­
klicki odbył służbę wojskową w mary­
narce w Świeciu, skąd był urlopowany 
na 9 miesięcy 11 grudnia 1925 r. z obo­
wiązkiem stawienia się w dniu 30-go 
sierpnia 1926 r. 

Z e z n a n i e oskarżo­
nego. 

Do winy się przyznaję. Z Jareckim 
poznałem się po powrocie z wojska. — 
Jarecki był moim szwagrem. Byłem 

wówczas bez posady. Chciałem wyje­
chać do Ameryki, do Bostonu, gdzie 
miałem krewnych. Gdy skarżyłem się 
Jareckiemu, że nie mam zajęcia, usły­
szałem od niego, że można łatwo zaro­
bić pieniądze. Z początku Jarecki nic 
mi jeszcze konkretnego nie mówił. Do­
piero później powiedział mi, że tu idzie 
o napad bandycki. 

Najpierw zaprojektował napad na 
sklep jubilerski przy ul. Chłodnej. W na 
padzie tym brałem udział. Gdy okazało 
się, że napad ten przyniósł bardzo mało 
pieniędzy, postanowiono wykonać za­
mach na kantor wymiany Targownika 
przy ul. Niecałej. Podczas ucieczki by­
łem schwytany. Poddałem się odrazu. 

Wyrok. 
Po przesłuchaniu 25 świadków I wy 

wodów podprokuratora Świtalskłego, 
sąd skazał Zaboklickiego na beztermi­
nowe ciężkie więzienie. 

Krwawa walka policji 
z bandytami pod Warszawą. 

Słynny bandyta Z ie l i ńsk i ranny . 
liczne ślady Warszawski korespondent „Republi­

k i " telefonuje: 
Kilkakrotne bezowocne obławy na 

nieuchwytnego zbója Zielińskiego dopro 
wadziły do przekonania opinję, że tylko 
przypadek może oddać go w ręce spra­
wiedliwości. 

PrzyRadek taki zdarzył się wczoraj 
nad ranem. 

Patrol z posterunku policji w Grójcu 
wyruszył dziś o świcie do wsi Kadłubek 
aby przeprowadzić dochodzenie w spra­
wie kradzieży świń, dokonanej tam nie­
dawno. 

Podejrzenia o udział w kradzieży 
prowadziły do niejakiej Julji Romanow­
skiej, mieszkającej w samotnej chałupce 
na końcu wsi. 

Zaledwie policja ukazała się w obej­
ściu zagrody, z okna chaty gruchnęły re 
wolwerowe strzały. 

Post. Gawroński padł ciężko ranny. 
Towarzysze jego rozbiegli się, otacza­
jąc chałupę i położywszy się na ziemi, 
rozpoczęli rewolwerowy ogień. 

Strzelanina trwała czas jakiś. 
Ujrzano nagle 

dwu drabów, wyskakulącychr 
przez okno i uciekających w stronę lasu. 

Ścigano Ich kulami bezskutecznie. 
Gdy po chwili umilkły strzały z cha­

łupy, policja wkroczyła tam z rewolwe 
rami gotowemj do strzału. 

Prócz Julji Romanowskiej zastano w 
izbie 
trzech bandytów z szajki Zielińskiego, 

a mianowicie: Stasiewicza Marjana i 
dwu braci Ząbkowskich Stanisława i 
Maksymiliana. 

Zeznali oni policji, iż dwaj ludzie, któ 
rzy zdołali uciec do lasu to 

Zieliński i „Rudy Janek". 

nieodstępny jego towarzysz, groźny ban 
dyta Łukomski Władysław. 

Aresztowani bandyci zeznali przy­
tem, żc 

Zieliński jest ranny. 

o czem świadczą również 
krwi w izbie. 

Lekko draśnięty kulą jest również 
bandyta Stasiewicz. 

Zawiadomiona o wszystklem policja 
trzech powiatów rawskiego, radomskie­
go i kozienicklego zarządziła 

wielka obławę w lasach grójeckich, 
idąc po krwawych śladach Zielińskiego. 

Tym razem zdaje się już nie ulegać 
wątpliwości, że żywy czy martwy Zie­
liński wpadnie w ręce pollcjL 

Obława trwa. 

C z e r w o n e m i rub inami k r w i 

z n a c z y l i O J C O W I E n a s i 

drogę na 

„Sybir" 
a nad głowami Ich unosiła s<ę 

„BAHAM" KOZACKA! 
Wierne odbicie tych strasznych 
chwil, odtworzy nam wkrótce 

Kasy skarbowe wypła 
cać będą należności 
bi lonem, bi letami z d a w k o w y m i 

I banknotami . 
Warszawa, 27 września. 

W szeregu pism pojawiły się notat­
ki, że ministerstwo skarbu poleciło, aby 
wypłaty należności państwowych do­
konywane były w biletach bankowych, 
a tylko na żądanie odbiorców — w bile­
tach zdawkowych i w bilonie. Wiado­
mość ta nie odpowiada rzeczywistości 
i polega na mylnem zrozumieniu okól­
nika ministerstwa z dnia 11 sierpnia 
r.b. Okólnik ten zawiadamia izby skar­
bowe, że z powodu zmian warunków 
obrotu pieniężnego, Bank Polski usku­
teczniać będzie wypłatę zasiłków dla 
kas skarbowych w biletach bankowych, 
a w biletach zdawkowych 1 bilonie na 
żądanie. Polecono kasom skarbowym, 
aby dokonywały wypłat należności pań 
stwowych takimi znakami, jakie będą 
w ich posiadaniu. 

Epidemja tyfusu 
w Berlinie. 
1742 chorych. 

Berlin, 27 września 
W ciągu dnia dzisiejszego zmarło na 

tyfus 11 osób. 23 osoby wyzdrowiały. 
Przyjęto do szpitali 33 nowych chorych. 
Ogółem liczba chorych lub podejrzanych 
na tyfus wynosiła w dniu dzisiejszym 
1742. Zmarło 133. 

Ile kto płaci 
na utrzymanie Ligi Narodów. 

Londyn, 27 września 
„Daily Telegraph" pisze, iż udział 

Anglji w kosztach utrzymania Ligi naro­
dów na rok 1926 został określony w wy 
sokoścl 105 punktów, to znaczy 102 ty­
sięcy funtów sterl. Udział Kanady pod­
niesiono z 29 na 35, Australjl na 27, Po­
łudniowej Afryce na 15, Nowej ZelandJJ 
na 10, Irlandjl na 10. 

Cała Łódź emocjonuje się, tylko 

f i 
w którym trzy role gra 

9L£ Eê Ĉ*̂  Li 

VALENTIN0 
Wszystko blednie wobec kreacji 
zmarłego genjusza filmu, uko­
chanego przez cały ród niewieści.. 

CZARNY ORZEŁ 
- RUDOLF VALENTINO • 

KINOTEATR „LUNA" 



I L U S T R O W A N A 

Smiecii marszałk 
Piłsudskiego. 

Przebieg obecnego przesilenia rządo 
«vego jest jedyny w swoim rodzaju, a Je 
go punktem kulminacyjnym było wraże 
nie, uczynione na Piłsudskim, kiedy w 
Drusklennlkach zjawił się premjer Bar 
tel i oświadczył, że rząd łącznie z mini 
strem spraw wojskowych znajduje się 
w stanie dymisji. Marszałek nie znalazł 
Innej odpowiedzi, aniżeli szczery | długi 
śmiech... 

Czy to wszystko nie warte śmiechu? 
Sejm wyraził votum nieufności dwu 

ministrom. Gabinet podaje się do dymisji 
Prezydent Rzeczypospolitej dymisje 
przyjmuje. Poczem znów przedkłada 
mu sie do podpisania identyczną listę ga 
bhielowa... A wobec tego, że marszałek 
Piłsudski listę tę w całości zaakcepto­
wał, nie ulega kwestjl, że i prezydent 
Mościcki podpisze nominację. 

To wszystko razem można było za-
fatwić krótsza procedura, a mianowicie 
p. prezydent mógł nie przyjąć dymisji 
gabinetu... 

Widocznie jednak chodzi o coś inne­
go: o ponowne ujarzmienie sejmu. I jak 
przy sprawie budżetowej sejm, mimo 
demonstrowanych sprzeciwów, musiał 
Jednak w końcu zgodzić się na wszelkie 
nadwyżki budżetowe, tak i teraz będzie 
musiał udzielić votum zaufania rządowi 
jeśli nie chce, aby niezwłocznie został 
rozwiązany i by panowie posłowie nara 
tali się na ponowną fatygę elekcji. 

A Jednak rząd uczynił kilka miesięcy 
temu błąd, który teraz naprawić jest co 
raz "trudniej. Przecież jest rzeczą pewną 
że gdyby wybory odbyły się latem, a 
nawet jeszcze nieco wcześniej, prof. Bar 
tel miałby d?.iś przytłaczającą więk­
szość w parlamencie 1 mógłby praco­
wać o wiele spokojniej. T. zw. pacyfika 
ćja uspokoiła wprawdzie namiętności w 
kraju, zato znów powstało na nogi 
polityk ierstwo, które dziś nie da się już 
łatwo wyplenić. Marszałek Piłsudski, 
niajac za sobą armję, kpi sobie natural­
nie z wrzaskliwych demonstracji panów 
Trąninczj, lisklch. Qłąbiiiskich ł BUnerów 
1 Merców, ale ostatecznie nie można te 
lo nazwać tolityką. 

Układ sił Jest dzisiaj istotnie ha.-dr.o 
nierównomierny, ale właśnie jest rzt-
e/ą polityki, aby sWo swą utrwalać. Da 
Jat tymczasem wrar tać siłom przeciw 
nlka. pozw.iajuc urn ochłonąć, rząd d?i 
słyszy dopuszcza się zaniedbania, kto 
re bardzo trudno nędzie naprawić. 

I dlatego uwaiuiny, że każde za­
ostrzenie sytuacji, r< więc 1 każde rady­
kalne wyjście jest bardzo wskazane. Ta 
kicm rndykalricm wyjściem nprz. było­
by rozwiązanie sejmu i rozpisanie no­
wych wyborów. Zupełnie niezależnie 
od wyników wyborów sejmowych, Jas 
nem jest, że przeważający głos w pań­
stwie będzie miał 1 nadal marszałek Pił 
sudski. Ale Jednak nie można miarą je­
dnostki utrzymać na czas dłuższy pań 
stwowej polityki. Musi się ona oprzeć, 
Jeśli nie na mechanlcznem liczeniu gło­
sów mas, to przynajmniej na nastrojach 
społecznych, a kontynuowaniem nie­
pewnej taktyki nigdy Jeszcze mas dla 
Władzy nie zjednano. 

Chcielibyśmy, aby szczery 1 głęboki 
śmiech marszałka Piłsudskiego był 
śmiechem ostatnim. O nic Innego dziś 
chodzić nie może, jak o to, aby po upły 
wię roku nie śmiał się ktoś całkiem in­
ny!.... 

Czesław OłtaszewsKi 

28 września 1926 

ProŁ Ketnmerer nie powiedział, 
że Polska nie potrzebuje kapitału obrotowego. 

*Jest t o o p i n f a b ł ę d n a i szkodliwa. 
Obecnie ciągle w prasie pojawiają się 

wyciągi z raportów Kemmerera. Takie 
oderwane cytaty nie mogą dać cało­
kształtu poglądu prof. Kemmerera i je­
go misji na stan gospodarczy Polski. 
Przeciwnie mogą jedynie spaczyć po­
gląd na gospodarczą sytuację Polski, a 
w sporadycznych wypadkach wywołu­
ją wrażenie, że opinja prof. Kemmerera 
jest błędna, oparta tylko na teoretycz­
nych przesłankach i mało ma z życiem 
praktycznem Wspólnego. ' 

Nie możemy wierzyć, by misja prof. 
Kemmerera. składająca się z wybitnych 
fachowców propagowała niektóre po-
gUdy, które zostały podane w formie 
wyciągów do wiadomości publicznej. 

Do tych poglądów trzeba zaliczyć 
oświadczanie misji prof. Kemmerera, że 
Polska potrzebuje tylko zwiększenia 
swoich sił produkcyjnych, że natomiast 
pieniędzy jej nie brak i nie brak jej ka­
pitału obrotowego. 

Ktokolwiek przygląda się drożyźnie 
kredytowej u nas w kraju, ktokolwiek 
śledzi za kalkulacją przemysłową i jak 
jej wysokie oprocentowanie odbija się 
na kosztach wytwórczości, odrazu zro­
zumieć musi, że w Polsce nie tylko brak 
kapitału obrotowego, ale że jest to głów 
na nasza gospodarcza bolączka, że wy­
tworzenie nowych źródeł produkcyj­
nych, bez,powiększenia kapitału obroto 
wego, może tylko jedynie doprowadzić 
do dalszej katastrofy, dalszej drożyzny 
produkcji, a co zatem Idzie — niemoż­
no 5ci znalezienia konsumenta na tak dro 
gą produkcję, zastój w przemyśle, bez 
robocie, a przez to samo do zmniejsze­
nia zdolności konsumpcyjnej w kraju i 
nowej gospodarczej katastrofy. 

Prof. Kemmerer takiej opinji wyglo 
sić nie mógł. 

Opinja ta musiałaby być wygłoszona 
w innej formie, w innych warunkach i 
przy omawianiu ewent. dalszych sta-
djów życia gospodarczego Polski. Opin­
ja ta nie mogła być wygłoszona jako do 
tycząca obecnego momentu. 

U nas wogóle nie zdają sobie sprawy 
z ważności kapitału obrotowego i z ka­
tastrof, które brak kapitału obrotowego 
wywołuje. 

Tem tłomaczy się też pogląd, że moż 
i:a inwestować dowolnie, byleby inwe­
stycja była z materjałów krajowych zro 
biona, a nie z Importu zagranicznego, bo 
wiem przecież pieniądz został w kraju 
i kapitału obrotowego się przed tem nie 
uszczupliło. 

Jest to pogląd absolutnie fałszywy 
Największe katastrofy gospodarcze za­
wsze pochodziły z tego, że dane społe­
czeństwo zbyt silnie inwestowało. 

Najlepiej będzie objaśnić to na przy 
kładzie: 

Przedsiębiorstwo X., posiadające do 
stateczny kapitał obrotowy, zużywa ten 
kapitał na zakup surowców, produkcję, 
udzielanie kredytu swoim odbiorcom 
etc. Przypuśćmy na chwilę, że nie-
oględny przemysłowiec postanowił ka­
pitał ten obrotowy zainwestować. 

Przedsiębiorstwu jego będzie brako 
wało surowca, kapitałów na wypłaty, 
kapitału na udzielanie kredytu swoim od 
biorcom etc. 

Naturalnie, że będzie to ruina przed­
siębiorstwa, a przynajmniej jego upośle 
dzenie gospodarcze na długi przeciąg 
czasu. 

Na to dostajemy od laików odpo­
wiedź, że ostatecznie z punktu widzenia 
gospodarstwa narodowego nie jest to 
tak ważne, ponieważ pieniądze, które 
on zainwestował, o ile tylko zużyte zo­
stały na cement, cegłę, żelazo, nie zo­
stały stracone dla gospodarstwa narodo 
wego i są w formie kapitału obrotowego 
w innych rękach. 

Tu właśnie leży błąd rozumowania. 
Pieniądze," które w rękach danego prze 
mysłowća były kapitałem obrotowym, 
jeśli zostały zużyte na cement, cegłę, że 
lazo etc. zostały rozdane robotnikom, u-
rzędnikom, majstrom za Ich świadczenia 

Kapitał ten, który był w rękach prze 
mysłowca kapitałem obrotowym, stał 

się kapitałem konsumpcyjnym I Jako ta­
ki może dość długo wędrować, póki 
znów znajdzie się w ręku Jakiegoś przed 
slębiorstwa przemysłowego, handlowe 

go łub finansowego, gdzie zdoła odegrać 
tolę kapitału obrotowego. 

To przejście z formy kapitału obroto 
wego do kapitału konsumpcyjnego i wę 
drowanle w tej formie może trwać mie 
ślące, a czasami lata. 

Dlatego też inwestowanie w dużej 
mierze jest równoznaczne ze zamianą 
dużej części kapitału obrotowego na ka 
pital konsumpcyjny, który to kapitał 
znów, aby się stać obrotowym, musi 
przejść długą epokę. 

Takie zjawiska wytwarzają katastro 
fy gospodarcze. Natomiast zdrowym zja 
wiskiem jest Inwestycja, o He ona wynl 
ka z nadmiaru kapitału obrotowego. 

Wtedy taki nadmiar, który jest nie-
pożyteczny, czasami wprost szkodliwy, 
bowiem wytwarza niezd' we kredyto­
we stosunki przy kupnie, j ;źeli jest inwe 
stowany, może być dla gospodarstwa 
narodowego użyteczny i w niemałej mle 
rze pożądany. 

Wszystkie te rzeczy są bardzo do­
brze znane każdemu ekonomiście w za 
chodnlej Europie, nawet powiem więcej 
— każdem wytrawnemu seminarzyście 
na wydziale ekonomjl politycznej. 

Jest przeto niemożliwością, aby w 
naszych obecnych warunkach misja 
prof. Kemmerera propagowała inwesty­
cje, twierdząc, że mamy dość kapitału 
obrotowego i że ten kapitał gra minlmaJ 
ną rolę. 

Takie informacje mogą wywołać w 
społeczeństwie przekonanie, że albo wy 
rzucono na misję prof. Kemmerera nie­
potrzebne miljony, albo opinja prof. Kem 
merera została u nas niezrozumiana l 
spaczona, co jest równoznaczne też i 
wyrzuceniem milionowych sum. 

Maurycy Igo. Poznański. 

n e a r e p r z e m a w i a . . . 

Francja dąży do porozumienia z Niemcami. — Poli­
tyka nienawiści mysi być zaniechana.— Pojednanie 

narodów—zapobiegnie katastrofie franka. 
BAR-Ie Duc, 27 września^' 

i .^iicare wygłosił tu dzisiaj przemó 
wienie na posiedzeniu rady generalnej. 

Premjer oświadczył, że nie uważa za 
możliwe uchylanie się od misji, której 
przewodniem dążeniem jest zmierzanie, 
do pojednania narodów, które Jest jody 
nym "środkiem zapobieżanla spadkowi 
kursu franka. Poincare zaznaczył o ser 
decznej współpracy, którą ofarowali 
mu przywódcy poszczególnych partii. 
Nie zawahali się oni wybrać pomiędzy 
katastrofą a okresem poważnych ofiar, 
jakkolwiek zdawali sobie spra\vę, że 
spotkają się z niepopularnoścU i żywą 
opozycją. Premjer przedstaw'? następ­
nie zarządzenia, których podjęcia wyrna 
gało położenie finansowe. Aczkolwiek 
francuzl nie ponoszą odpowiedzialności 
za przykrą sytuację, musimy zgodzić się 
na nowe ofiary. 

Nie należy okazywać swej słabości 
wobec zagranicy, która obserwuje nas 
z uwagą, n'e zawsze życzliwą. Francja 
nie zgodzi sie nigdy na n a r u s z e n i e swej 
suwerenności i godności i pozostanie 
zawsze panią u siebie. Francja nie wy­
piera się też swych długów :cagran:cz: 

nych, o ile spłata icli leżeć, bedzio w za> 
kresie możliwości. Program iiąpraWy. 
mógł Jwć-.nrzen«swadzony-tylko w . * t -

mosferze pokoju. Żaden kraj nie >st do 
niego bardziej przywiązany, niż my. Ża­
den naród nie stosował się bardziej ści­
śle od chwili podpisania traktatów do 
ich postanowień, niż my. 

Domagamy się regularnych wypłat 
odszkodowań. Francja nie uchylała się 
też od rozmów z Niemcami 1 nie zamie­
rza stosować wobec tych byłych przeć! 
wmków polityki. — nienawiści. 

Francja gotowa jest do zbliżenia w 
ramach traktatów i sojuszów, byleby tyl 
ko odpowiedzialność rządu cesarstwa 
niemieckiego za wojnę nie była kwestjo 
nowana oraz byleby uprzednio dano o-
stateczne dowody rozbrojenia moralne­
go i materialnego. 

BAR-Ie — DIc, 27 września. 
Rada generalna departamentu Mozy 

przyjęła wnioski Poincarego, wyrażając 
mu podziw l zaufanie. Poincare wybra 
ny został prezesem rady generalnej. 

Głosy prasy niemiec­
k ie j . 

Berlin, 27 września. 
Agencja telegraficzna „Express". 

Przemówienie Poincarego wypowie­
dziane na kongresie inwalidów wywo­
łało obszerne komentarze w całej pra­
sie nienreckiei. ..Yossische Zeltung" u-

waża, iż mowa Poincarego Jest odpo* 
powiedzią na przemówienie Stresetna-
na wygłoszone na zebraniu klubu nie­
mieckiego w Oenewie, gdzie Streseman 
poruszył zagadnienie odpowiedzialności 
za wybuch wojny. Wywody Poincarego 
różnią się od dawnych jego wystąpień. 
Francuski premjer widzi już dzisiaj, iż 
Niemcy dzisiejsze nie są- podobne do 
Nif.miec wczorajszych. Prasa prawico­
wa atakuje P o i n c a r e g o bardzo ostro. 
Póloficjalny organ „TSgllche Rund­
schau" twierdzi, że Poincare nic się nie 
zmienił I przemówienie jego stwarza 
nową przeszkodę na drodze pojednania. 
„Deutsche Tageszeitung", organ sfer. 
ziemiańskich żąda, aby Niemcy odwró­
ciły się od tych, którzy żądają wydania 
wczorajszych wodzów narodowych 
Niemiec na tup Francji. Dziennik koń­
czy: musimy zadać sobie pytanie, czy 
możemy pomagać Francji dopóki na Jej 
czele stoi Poincare. 

Spokojna ocena 
w Paryżu . 

Pary i , 27 września. 
Agenda telegraficzna „Express". 

Przemówienie Poincarego zostało 
przyjęte przez prasę paryską przychyl­
nie. ,JL'homme librę" pisze, że mowa 
Poincarego wypowiedziana była z ko­
nieczności. Poincare przemawiał ze spo 
kojem i z przekonania. Mowa Poincare* 
go została'wywołana przez mowę Stre-
senlana. 
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Zmiany w policji 
nastąpić maiq z dniem 

1~go października. 
Jak sie dowiadujemy z-dniem 1 paź­

dziernika wobec wzmożonej pracy poli­
cyjnej, nastąpi nowy jej podział w korni 
sarjatach. 

ilość dzielnic będzie powiększona, 
służba w komisariatach t. zw. dyżur­
nych przodowników będzie przedłużo­
na, każdy dzielnicowy będzie musiał raz 
na tydzień pełnić dyżur w komisariacie. 
Komendanci plutonów nie będą mieli 
dzielnic, natomiast będą pełnić służbę na 
dyżurach, (o) 

0 6 fys. osób . 
zmmejszyia sią armia 

bezrobotnych. 
Według danycli z ostatniego tygod­

nia sprawozdawczego, na rynku pracy 
nastąpiło dalsze zmniejszenie ogólnej ilo­
ści bezrobotnych w całem państwie o 
6,011. 

Ogólna Ilość bezrobotnych wynosiła 
w tym czasie 223,164. Zmniejszenie się 
ilości bezrobotnych nastąpiło w przemy 
slach górniczym (2,647), włókienniczym 
)(1,833), metalowym (1,689), budowlanym 
(706) i hutniczo - metalowym (171), nad­
to liczba bezrobotnych pracowników u-
myslowych zmniejszyła się o 388. Znacz 
niejsze zmniejszenie ilości bezrobotnych 
przypada w Łodzi 2,093 I na Górnym 
Śląsku 2.713. 

Raport pani Krachelskiej 
o warunkach pracy w przemyśle włókienniczym. 

8-godzinny dzień pracy nie jest przestrzegany, 
W sobotę opuściła Łódl bawiąca tu 

od 2 tygodni, delegowana specjalnie z 
ramienia głównego inspektora pracy, in 
spektorka p. Krachelska. 

Celem jej pobytu było zapoznanie się 
z warunkami pracy kobiet i młodocia­
nych w przemyśle włókienniczym Ło­
dzi. 

W tym celu otrzymała ona szerokie 
pełnomocnictwa. 

Przed wyjazdem swym spostrzeże­
nia swe oraz wyniki badań sprecyzo­
wała p. Krachelska w specjalnym wy­
wiadzie. 

— Wizytacje swe odbywała ona w 
porze nadliczbowej j nocnej, 

przeważnie przy asyście policji. 
Praca ta oparta była na porozumie­

niu ze wszystkimi 3-ma związkami za-
wodowemi oraz ze związkami przemy 
siu włókienniczego, celem zapoznania 
się z opinją jednej I drugiej strony od­
nośnie interesujących ją warunków pra­
cy kobiet i młodocianych z punktu wi­
dzenia odnośnych ustaw. 

Wczasie swej bytności była p. Kra­
chelska w 44 fabrykach mniejszych, śre 
dnich I wielkich włókienniczych i 

spisała 31 protokułów, 
stwierdzających masowe zatrudnianie 
kobiet i młodocianych w nocy i 
powszechne przedłużanie dnia robocze* 

go do 9, 10,12 1 16 godzin. 
Szczegółowy raport o wynikach swej 

pracy przedłoży p. Krachelska główne­
mu inspektorowi pracy w Warszawie. 

Umożliwi to szczegółowe badanie 
nad niskim poziomem hygjeny w przed­
siębiorstwach łódzkich, zatrudniających 
młodocianych i kobiety oraz ewentualną 
niezbędną poprawę tych warunków. (E) 

W dniu dzisiejszym, jako w rocznicę śmierci 
B . P . 

Ignacego Poznańskiego 

Expose prezydenta 
o finansach miejskich. 
W środę odbędzie sięposiedzenle ra­

dzieckiej komisji skarbowo-budżetowej, 
na którem rozpocznie się dyskusja ogól 
na nad budżetem miejskim na r. 1927. 

Polityka finansowa magistratu łódz­
kiego w r. p. ustalono została o parę 
miesięcy wcześnijJ, co umożliwł uchwa 
lenie w ustalonym przez władze nad 
zorczc terminie budżetu i zakończy o-
kres prowizoriów, wprowadzając do go 
spodarki misjskiej pewną koordynację 
pomiędzy wyditkami i dochodami mia 
sta, Na środowem posiedzeniu komisji 
zabierze głos prezydent Cynar.ki, któ­
ry wygłosi obszerniejsze przemówie­
nie, podkreślając i uwypuklając charak 
ter gospodarki miejskiej na tle prelimi 
narza budżetowego, (e) 

odprawione zostanie 

w synagodze Szpitala im. Poznańskich, Nowo-Targowa 1/3 o godz. 12-ej 
w południe, na które zaprasza 

4321 Zarząd Szpitala. 

Budowa dworca na Polesiu 
rozpocznie się w najbliższych dniach. 

Jak wiadomo, Jednym z większych 
planów władz centralnych co do zatrud 
nłenla bezrobotnych w Łodzi był plan 
budowy dworca na Polesiu Widzew­
skim. 

Przez dłuższy czas trwały pertrak­
tacje między magistratem a władzami 
kolejowemi, które wzamian miały od­
dać tereny koło dworca fabrycznego, a 
mianowicie' okolice Kilińskiego, Węglo­
wej i Sienkiewicza. 

Ostatecznie doszło do porozumienia 
1 w ubiegły piątek odnośny akt kupna 
sprzedaży między magistratem a mini­
sterstwem kolei został podpisany u re­
jenta i Polesie Widzewskie przeszło na 
własność kolejnictwa. 

Obecnie, rozpoczną się na wielką ska 

Ię roboty ziemne dookoła zniwelowania 
tego obszaru, przyczem zatrudnienie 
znajdzie pokaźna ilość, bo 1600 do 1900 
bezrobotnych. 

Z chwilą rozpoczęcia robót, państ 
wowy urząd pośrednictwa pracy prze 
każe listę robotników według zapotrze­
bowania i robotnicy ćl zostaną wykreślę 
ni ze spisów pobierających zasiłki jako 
bezrobotni. 

Pierwszy okres wyzyskany będzie 
wyłącznie na roboty ziemne, dzięki cze 
mu przeznaczone na ten cel pieniądze 
zużyte zostaną wyłącznie na robociznę 
a nie na zakup materjalów, co pozwoli 
zatrudnić jaknajwiększą ilość bezrobot 
nych. (b) 

Z powodu śmierci naszego dziel­
nego 1 energicznego wiceprezesa Brze­
zińskiego Klubu Sportowego 

B . f. 

Uszera Bociana 
/;minidowanego w okiutny aposób. 
» \ra a|ą awoje najgłębsze współczucie 
i uDolewanie stroskanej Rodzinie I 
Brzezińskiemu Związkowi Zaw. Prac 
Odzletowych 

Zarząd 1 Członkowie 
Brzezińskiego Klubu Sportowego 

Łódzka organizacja NPR. 
me wyśle delegatów 

na kongres. 
Ostatnie wstrząsy w łonie N. P. R. 

nie pozostają wciąż jeszcze bez wpły­
wu na organizację łódzką tej partji. Ca­
ła niemal organizacja województwa 
łódzkiego ma zrezygnować z delegowa 
nia swych przedstawicieli na ogólnokra 
jowy kongres N. P. R. do Torunia, któ 
ry ma się odbyć 17 października. 

Organizacja ta zamierza raczej obe­
słać zjazd opozycji w Poznaniu. (E) 

RelBSfracia rocznika 1908 
Dziś zgioszą sią L. i Ł, 

Dziś, dnia 28 września w kolejnym 
dniu powszechne) rejestracji mężczyzn, 
urodzonych w 1908 roku, zamieszkałych 
w Łodzi, powinni stawić się w lokalu 
rejestracyjnym (Traugutta 10) pomiędzy 
godziną 8 fano a 3 popoł. ci, których na­
zwiska rozpoczynają się od liter: L i Ł. 

Podziękowanie. 
Składa dr. ark. Aichnerowi z Lecz­

nicy Piotrkowska 296 za dobrą kurację. 
A. Szplcbergowa. 

iezwykla licytacja. 
Przy pomocy ślusarza 

otworzono skład Arneckera i S~ki. 
W dniu wczorajszym przechodnie na 

ulicy Piotrkowskiej byli zaintrygowani 
niezwykłym widokiem — niezwykłym, 
nawet jak na stosunki łódzkie. 

Oto o godz. 3,45 do składu wyrobów 
żelaznych Arneckera i S-ki, mieszczące 
go się przy ulicy Piotrkowskiej 91 przy­
był komornik w asystencji policji i po 
zdjęciu pieczęci chciał otworzyć skład, 
by przeprowadzić licytację. 

W swoim czasie bowiem, wydział 
handlowy sądu okręgowego w Łodzi, o-
głosił upadłość firmy i obecnie celem u-
regulowania długów miały być sprzeda­
ne nieruchomości drogą publicznego prze 
targu. 

Okazało się jednak, iż właściciel fir­

my nie doręczył komornikowi kluczy od 
składu, ponieważ więc zebrała się dość 
duża grupa licytantów, komornik zmu­
szony był wezwać ślusarza, który prze­
mocą, po dość długim borykaniu się, zdo 
łał otworzyć drzwi. 

W międzyczasie olbrzymi tłum ludzi 
zebrał się około składu i z zaciekawie­
niem przyglądał się manipulacjom ślusa­
rza, który czynił tak wielki hałas, jak-
gdyby miał zamiar conajmniej drzwi 
wywalić. 

Po otwarciu składu, licytanci weszli 
do wnętrza i komornik przystąpił do l i 
cytacji, która trwała około czterech go 
dzin. — cd. — 

Tylko 8 godzin 
chcą pracować robotnicy 

W fabryce M. Holcman (Podleśna 14) 
wybuchł strejk robotników na tle prze­
dłużania dnia roboczego. 

Firma domagała się od robotników 
by pracowali dłużej, a gdy robotnicy nie 
zgodzili się nie dala im wogóle praco­
wać. 

Na konferencji u inspektora pracy 
nie doszło do porozumienia co do za­
płaty za brakujące do końca tygodnia 
3 dni. wobec czego robotnicy ogłosili 
strejk. (b) 

ROUSETTA 
OD D l i BMSIEJSZEGO CITHttA 

I Cegielniana 96 te l . 
BCf 

...„Bracia Schellenberg" w „Casinie 44 

(Pstrz u góry stronicy) 
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GROZI NAM STREJK WŁÓKIENNICZY! 
Wczorajsze konferencje w Warszawie n ie doprowadzi ły do pozytywnych 
wyników.—Przemysłowcy proponują zwiększenie czasu pracy do 9 go­

dzin.—Czy zatarg zostanie z l i kw idowany przez a rb i t r aż? 
(Wywiad „Republiki" z głównym inspektorem pracy, p. Klottem.) 

Zgodnie z wezwaniem p. ministra 
pracy przybyli rano do stolicy z ramie 
n:a przemysłowców pp. Barciński, Rum 
pel, Pawłowski, Durski i Kerpert, zaś 
z ramienia związków łódzkich PP- Wal 
czak, Kazim.erczak, Plewiński, Otwi 
nowsk1. Owsianka, Jank;eleWicz i przed 
stawic-el majstrów fabrycznych oraz 
poslpwie Ziemięcki, Waszkiewicz i Ha 
rasz. • . 

Pierwsza konferencja odbyła się 
i przemysłowcami przy udziale okręgo 
wego inspektora pracy p. Wojtkiewicza 
i dyrektorów departamentów Ulanow-
skiego : Drewskiego. 

Zagajając konferencję p. Klott po­
wtórzył przemysłowcom jeszcze raz żą 
dania robotników łódzkich. 

WYWODY PRZEMYSŁOWCÓW. 
W imieniu przemysłu zabrał głos p. 

dr. Barchiskl, który wskazał, że już po­
przednia podwyżką 12 proc, nakazana 
przez premjera Bartla, podważyła byt 
przemysłu, lecz chcąc wykazać'posza-, 
nowanic dla władzy, przemysłowcy 
zgodzili s;ę na nią. Obecne "żądania ro­
botników są niemożliwe do uwzględnie­
nia, gdyż produkcja zdrożałaby, a do te­
go nic można dopuścić, jeśli się myśli o 
eksporcie. 

Ostatnio, dzięki zamówieniom kon­
iunktura w przemyśle jest dobra, lecz 
zarobki przemysłowców nie Bdą do Ich 
kieszeni, gdyż przemysł od kilku lat za 
lega z wieikieml należnościami za su­
rowce zagraniczne i długo trzeba bę­
dzie dług8 te spłacać. 

* Punktualne spłacanie długów jest 
związane z normalnym dostarczaniem 
surowców; w przeciwnym razie grozić 

Mia Mara 
Harry Liedtke 

dwie potężne gwiazdy f i l ­
mowe zabłysną w porywa­
jącym obrazie 

Krysia ŁeSniczank? 

może unieruchomienie przemysłu z po­
wodu braku surowców. 

Z powyższych względów mowy być 
nie może o udzieleniu robotnikom pod­
wyżki plac. 

Jednak zdaniem dr. Barcińskiego, 
robotnicy mogliby więcej zarabiać, gdy 
by pracowali dziennie 9 godzin, 
co w miesiącu przy pełnem uruchomie­

niu warsztatów dałoby poważny zysk 
robotnikom. 

Po wysłuchaniu dr. Barcińskiego 
główny inspektor p. Klott wraz z asy­
stującymi mu urzędnikami udał się do 
apartamentów p. ministra Jurkiewicza, 
któremu zreferował sytuację i przedsta 
wit mu motywy odmowy przemysłow­
ców. 

Ministerstwo pracy 
przeciwko przemysłowcom łódzkim 

Piekarze skarżą się 
na niesprawiedliwy wy­

miar podatków. 
Onegdaj odbyło się zebranie człon­

ków stowarzyszenia piekarzy, na któ-
rem omawiano obecną sytuację pieka­
rzy. 

Mówcy dowodzili, że większość pie­
karń łódzkich stoi nad przepaścią, że po­
datki gnębią ich bez końca, przyczem 
dostało się przedstawicielom piekarzy w 
komisjach szacunkowych za to, że nie-
dość energicznie bronią oni interesów 
swych kolegów. 

Mówcy wskazywali, że określa się 
ich obrót I dochód z „powietrza" i że wie 
lu piekarzy ma do zapłacenia podatki, 
przewyższające kilkakrotnie cały ich 
majątek. 

W rezultacie postanowiono zwrócić 
się do władz z memorjalem w sprawie 
uwzględnienia szeregu postulatów pie­
karzy ł umożliwienia im nadal prowadzę 
nia swych przedsiębiorstw. (b) 
W M I I M M l i | I M l M » ^ ^ 

o r . 

L u d w i k F a l k 
powróc i ł . 

Choroby skórne i weneryczne. 

Nawrot 7. Telef. 28-07. 

Warszawski korespondent „Republi­
k i " (B) telefonuje: 

Od godz. 11 rano do 3 po poł. trwa­
ła wczoraj w ministerstwie pracy, i o-
pieki społecznej pod przewodnictwem 
głównego inspektora pracy p. Klotta 
konferencja związków przemysłu włó­
knistego w Łodzi z przedstawicielami 
związków robotniczych, urzędników i 
majstrów tego przemysłu. 

Po konferencji główny inspektor pra 
cy p. Klott udzielił wywiadu waszemu 
korespondentowi. 

— Związki robotnicze — mów'ł P. 
inspektor wystawiły żądania podwyżki 
płac o 15 proc Umotywowały ia na kon 
ferencji przedstawiając wzrost droży­
zny a następnie postulat, że 
robotnicy winili mieć profit ze szczęśli­

wej koniunktury w przemyśle. 
Delegaci przemysłowców jednak stwier 
dzill stanowczo, że ani w ogólnym po­
łożeniu przemysłu, 
ani w koniunkturze, którą uważają za 

chwilowa, 
nie widzą możliwości uwzględnienia żą 
dań robotniczych w zasadniczej mierze. 

Nie wysunęli nawet kontrpropozycji 
jak to zwykle bywa, wszelkie żądania 
podwyżkowe odrzucając a limine. 

Rozmowa trwała jak panu wiadomo 
kilka godzin i w rezultacie niezachwia­
nego stanowiska delegatów związków 
przemysłowych, 

pełnomocnicy robotników zagrozili straj 
kłem, stwierdzając, że nawet nie będą 

go odsuwać na termin dalszy. 
lecz po porozumieniu się z delegatami 
fabrycznemi przystąpią do jego organi­
zowania natychmiast. 

— A opinja p. inspektora o całej spra 
wie? 

— Opinja moja jest jednocześnie opi­
nja ministerstwa. Zapoznałem z nią u-
czestników konferencji, starając się prze 
dewszystkiem wpłynąć na przemysłow­
ców, ażeby nie zaostrzali sprawy 1 nie 
dopuścili do wybuchu strajku. 

Moim zdaniem należało przedewszy-
stldem wysunąć propozycję podwyżki 
niewielkiej. Jestem przekonany, że I ro 
botnicy odstąpiliby z 15 proc. I doszło­
by się do porozumienia. 

JEDNAKŻE NIEPRZEJEDNANE STA 
NOWISKO ZWIĄZKÓW PRZEMYSŁO 
WYCH ROKOWANIA ROZBIŁO. 

— A co teraz p. Inspektorze? 
>— Zwrócę się do zainteresowanych 

organizacji z propozycją wyrażenia zgo 
dy na oddanie zatargu pod arbitraż. Ten] 
sposób już doprowadził kiedyś do po­
myślnego rezultatu, a ostatnio na Gór­
nym Śląsku zatarg górników z przemy 
słowcami węgloweml na tle podwyżki 
płac również arbitrowie rozstrzygnęli. 

Mam więc jeszcze nadzieję, że mimo 
wszystko do strajku nie dojdzie. 

TEATR, MUZYKA I SZTUKA 
TEATR MIEJSKI. 

Dziś, we wtorek 1 jutro, w środę, w dalszym 
ciągu świeżo wystawiony potężny dramat w 9 
sprawach Stefana Żeromskiego — „Róża" 
którego wystawienie zostało przez jednomyślny 
głos prasy łódzkiej przyjęte entuzjastycznie. — 
Publiczność pozostaje przez cały czas sztuki pod 
olbrzymim, chwilami wręcz wstrząsającym 
wrażeniem. — Początek o godz. 8 m. 15, koniec 
przed wpółdodwunastą. 

TEATR POPULARNY. 
Dziś wieczorem 1 do piątku włącznie ostat­

nie przedstawienia krotochwill francuskiej 
„Czerwona maska", Ilustrowanej muzyką I tań­
cami. 

,Cesarzu... Cesarzu... 

Potężne i m i ę twe . . . " 

Ci, którzy znają już czar 
tych słów i ci, którzy mu 
dotychczas nie ulegli powi­
tają radośnie film: 

Krysia Leśniczanka 

Co usłyszymy przez radio 
dziś, we wtorek, 
dn. 28 września. 

PROGRAM STACJI WARSZAWSKIEJ. 
15.00—15.15. Komunikat gospodarczy. 
17.00—17.25. Odczyt . p. t. „Ze wspomnień 

karykaturzysty" wygi- p. Jerzy Szwajcer. 
17.30—18.30. Jazz-band. 
18.30—18.15. 11 wykład z cyklu'„Polska filo­

zofia narodowa" wygi. prof. Wacław Mileskl. 
19.00—19.25. Odczyt p. t. „Wpływy księżyca 

na ziemię I na człowieka" wygł. prof. dabrjel 
Tołwiński. 

19.25—19.40. Komunikat rolniczy. 
19.40—19.55. 'Nad program „Rozmaitości". 
20.30—22.00. Koncert wieczorny. Sygnał 

czasu. Komunikat prasowy. 

PROGRAM KONCERTÓW ZAGRANICZNYCH-
PARYŻ, fala 1750 m. 12.30, 1645, 20.30 — 

koncerty. 
RZYM. fala 425 m. 21.25 — koncert wokalno-

symfonlczny. 
ZURYCH, fala 513 m. 20-00 — wieczór mu­

zyki rosyjskiej. 
WIEDEŃ, fala 531 m- 21.00 — koncert or­

kiestry. 
BERLIN, fala 504 m- 20.30. — koncert (Weber 

Wagner, Liszt). 

PROPOZYCJA ARBITRAŻU. ' 
P. minister oświadczył, że, jak mu 

wiadomo, robotnicy są zdecydowani 
przystąpić do strejku, o. i\e nie otrzy­
mają podwyżki, lecz uważa,: że jedynem 
wyjściem z sytuacji będzie arbitraż 1 
jego bezstronne orzeczenie w tej *spra« 
wie. 

W odpowiedzi dr. Barciński oświad­
czy, że zdaje sobie sprawę, że arbitraż 
w każdym razie jakąś podwyżkę przy­
zna robotnikom, a przemysłowcy na to 
zgodzić się nie mogą. 

KONFERNCJA Z ROBOTNIKAMI. 
Po konferencji z przemysłowcami, 

p. minister odbył konferencje z przed­
stawicielami robotników, 

% P. minister przedstawił motywy od­
mowy przemysłowców i swą propozy­
cję oddania sprawy zatargu arbitrażowi. 

O ile przemysłowcy zgodzą się na 
arbitraż, to sprawa oczywiście zostanie 
załatwiona w drodze pokojowej, i rząd 
wyznaczy podwyżkę według orzecze­
nia arbitrażowej komisjil Gdyby prze­
mysłowcy w dalszym ciągu ,nie godzili 
się na arbitraż, wówczas rząd zastano­
wi się, co ma uczynić. 

Przedstawiciele pracowników umy­
słowych wskazali, że żądają nie tylko 
owych 15 proc, lecz ] poprzednio nie 
otrzymanych 12 proc. 

Jak s'.ę dowiadujemy, związki robot­
nicze, pracowników umysłowych i maj­
strów fabrycznych odbędą do piątku 
wspólną naradę. 

O ile do tego terminu przemysłow­
cy nic wyrażą zgody na arbitraż, to u-
stalony zostanie termin strejku. (b) 

Krysia Leśniczanka 
— słynna operetka wiedeń­
ska odżyła na ekranie 1 

Świetną obsadę głównych 
ról stanowią: 

Mia Mara 
Harry Liedtke 

W obronie pokrzywdzo­
nych 

występu e towarzys two Lokator 
Tow. „Lokator" zwróciło się przed 

kilku dniami do wydziału podatkowego 
magistratu z memorjalem, wskazując ną 
karygodne postępowanie właścicieli nie­
ruchomości przy ustalaniu wymiarów 
podatku od lokalu 

Właściciele domów.dla dokuczenia 
lokatorom l spowodowania, wyższych 
wymiarów tego podatku podają magi­
stratowi znacznie wyższa opłaty ko-
morniane, niż są one w rzeczywistości. 

W sprawie tej, dotyczącej najszer­
szych warstw lokatorskich, wydział po­
datkowy przyobiecał sw.e współdziała--
nie. : - f . 

[Jednocześnie towarzystwo' „Loka­
tor" podjęło w tej sprawie dalszą euer-; 

glczną akcję, w celu niedopuszczenia, do 
uprawiania tych praktyk przez wjr.ścU 
cieli nieruchomości. Wszystkie, te^o ro i 

dzaju .sprawy winny być zgjaśzanc w,' 
towarzystwie „Lokator";- które pode}-' 
mie natychmiast energiczną interwen­
cje. (E) , : : . . 

a a m n i H H M i l a r e * 
Dziś I dn i »4»tqbnyew. 

Bezsprzecznie* naitepszyro i Imt-irt iilta) 

Zatracona ulica 
podł. ulwom nltdawno .rampifl"mvfne; 

wir i !oDi łMZa H U C O BfcTrflUF. 
G r a j ą . W e r n e r K r a u s s . - - A s t * ft c 

tv.hina Tetłtuj i' •nnV : 

• Początek o eodziater̂  3-ej. 
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ZIMOWE ZMARTWIENIA ŁODZIAN. 
Frekwencja kupujących w branży spożywczej i opałowej 

jest bardzo słaba. 
Ożywiony ruch panuje tylko w bieliźnie damskiej. 

Zbliża się zima 
Po ciepłych dniach jesiennych, we­

dług których można było przypuszczać, 
że lato potrwa u nas nieco dłużej niż 
zwykle, nastały znowu chłodne dni, na­
suwające smutne refleksje na temat ko­
niecznych zakupów, związanych ze zbli 
tającą się porą zimową. 

Mimo rzekomych „lepszych czasów" 
Łódź ciągle choruje jeszc.:e na 

chroniczny brak gotówki, 
który nie pozwala mieszkańcom nasze­
go grodu na zaopatrzenie się w cały sze 
reg artykułów pierwszej potrzeby. 

W celu zorientowania się czytelników 
lak odbijają się na rynku handlowym tru 
iności finansowe, zwróciliśmy się do, 
kilku znanych firm z prośbą o informa­
cje. 

Ul „palące) sprawie". 
Najnlezbędniejszym artykułem w o-

kresie zimowym są oczywiście mater­
iały opałowe, dlatego w pierwszym rzę­
dzie zwróciliśmy się do jednego z naj­
większych składów węgla w Łodzi. 

— Jak się przedstawia ruch kupują­
cych w branży opałowej? 

— Ku naszemu wielkiemu zdziwieniu 
ruch jest minimalny. 

W porównaniu z rokiem ubiegłym spadł 
mniej więcej o 30 procent. Jest dla nas 
faktem poprostu niezrozumiałym, dlacze 
go ludność w tym roku odstąpiła od za­
sady zaopatrywania się na zimę w ma-
terjały opałowe. 

— Cóż według panów mogło wpły­
nąć na zmniejszenie frekwencji kupują­
cych? 

— W pierwszym rzędzie brak gotów 
ki . Pozatem Utrzymanie się dolara ńa 
stałym poziomie utwierdza ludność w 
przekonaniu, że 

opał nte zdrożeje. 
— Czy przypuszczenia te są słusz­

ne?... 
— Narazić niema żadnych przyczyn, 

według których można byłoby sądzić, 
że węgiel zdrożeje. 

— A jaka jest cena obecna? 
— Sześć złotych za korzec 

Malta, cukier i ziemniaki. 
Po załatwieniu „palącej" sprawy 

zwracamy się do właściciela składu ar­
tykułów spożywczych. 

— Czy w związku ze zbliżającą się 
porą zimową odczuwa się zwiększenie 
popytu na artykuły spożywcze? 

— W bardzo małym stopniu. Frek­
wencja kupujących w porównaniu z od­
powiednim okresem roku ubiegłego spa 
dła znacznie. 

Widać, że ludzie oszczędzają 1 czy­
nią 

tylko najniczbędniejsze zakupy. 
Podaż towarów jest naogót normalna, 
natomiast pooyt minimalny. 

— Jakie artykuły spożywcze cieszą 
się największym powodzeniem? 

— Mąka i ziemniaki. O zapasach in­
nych artykułów nie może być nawet mo 
wy. 

— Czy możliwy jest spadek cen? 
— Co do mąki 1 cukru nic narazie nie 

wiadomo Inne natomiast artykuły, szcze 
golnie zaś te, które kalkuluje się w dola­
rach, napewno nie stanieją. 

Dancingi. 
Z kolei zwracamy się do jednego z 

łódzkich restauratorów w celu zaslągnię 
cia opinji o ruchu restauracyjnym w Ło­
dzi. 

— Jak się przedstawia frekwencja 
gości? 

— Ostatnio poprawiło się troszkę, 
prawdopodobnie w związku z 

powrotem łodzian z letnisk 
i odczuwaniem pewnej tęsknoty do roz­
rywek miejskich. Sytuacja nasza przed­
stawia się obecnie następująco: 

gości dużo, a zarobek mały. 
Dzieje się to dlatego, że nikt dziś nie 

jest w stanie wydać dużo pieniędzy na 
kolację. Każdy zamawia najtańsze potra 
wy, byle tylko usprawiedliwić swój po­
byt w restauracji. Jedynym prawie al­
koholem, jaki dziś piją goście w restau­
racji, jest tylko 

piwo 1 czysta wódka. 
— Czy dancing podnosi frekwencję 

gości ? 
W bardzo małym stopniu. Według 

mego zdania „dancing" w restauracji 
jest zupełnie zbyteczny. Jest to zaraza, 
która padła na wszystkie lokale łódzkie 

Straszne morderstwo pod Koninem. 
Zawlókł żonę do chlewu i zatłukł ją kamieniami. 
W dniu wczorajszym we wsi Ełknów 

pod Koninem 34-letni Franciszek Za­
krzewski zamordował swą żonę 54-let-
nią Zof ję Kozik, z którą pobrał się dopie­
ro przed miesiącem. 

Zabójstwo nastąpiło w okoliczno­
ściach bardzo zagadkowych. 

Zakrzewski ściągnął swą żonę do 
chlewu, gdzie 

zatłukł ją kamieniami, 
następni* podkopał mur, który spadł na 

W fotelu i za kulisami. 
i 

nią, poczem wezwał pomocy sąsiadów i 
policji, twierdząc, że żona padła ofiarą 

nieszczęśliwego wypadku 
Wszczęte dochodzenie ustaliło jed­

nak, że Zakrzewski zamordował swą żo 
nę, wobec czego 

osadzono go w więzieniu. 
Ze względu na to, że Zakrzewski 

przyznał się w końcu do tego, iż morder 
stwa dokonał w chęci zysku, aresztowa­
ny stanie przed sądem doraźnym. 

— ab — 

a która w znacznym stopniu utrudnia 
sprawne działanie przedsiębiorstwa. 

Przedewszystkiem utrzymanie dan­
cingu, pociąga za sobą wydatki, podno­
szące ł tak już duże koszta własne. Po­
zatem cierpi na urządzeniu dancingu 

hygjena spożywanych potraw 
Komisja sanitarna poleca nam używa 

nie tylko sztucznego lodu do przechowa­
nia mięsa i przykrywania go miedziane-
mi blachami. 

Ale komisja nie zwraca uwagi na to, 
że na przetworzonem już mięsie, przy­
niesionym do stolika 

osiada kurz z podłogi, 
który pomimo naszej woli dostaje się do 
żołądków naszych gości. 

Dessous łodzianki. 
Ostatni nasz wywiad przeprowadza­

my w jednym z najwytworniejszych ma 
gazynów konfekcji damskiej. 

Dowiadujemy się w tej dziedzinie o 
bardzo ciekawych rzeczach. 

— Jak się przedstawia sezon zimo­
w y w dziedzinie damskiej konfekcji? 

— Ruch powiększa się z każdym 
dniem. Ma się wrażenie, że 
do przyjęcia zimy w Łodzi przygotowu­

ją się tylko kobiety. 
Sprzedajemy rzeczy nietylko tanie, 

ale nawet drogie 1 bardzo drogie. Szcze­
gólnym popytem cieszy się 

damska bielizna ciepła 1 swetry. 
Ceny, trzeba przyznać, są bardzo wy­

sokie. Nie należy się temu dziwić, albo­
wiem mamy towary zagraniczne, od któ 
rych płaci się wysokie cło. 

— Czem należy wytłumaczyć sobie 
to niezwykłe zjawisko, że podczas gdy 
nikt zapasów na zimę nie robi i ruch w 
sklepach jest minimalny, w dziale kon­
fekcji damskiej nic się nie zmieniło?... 

— To już jest tajemnicą kobiet — od­
powiada mój rozmówcą. Pan Ich jeszcze 
nie zna... Dla kobiety niemu żadnyah 
przeszkód, tembardziej tak łatwej do 
przezwyciężenia, jak brak gotówki w 
kieszeni męża... 

— ab. — 

D r a m a t w 9 sprawach Stefana 
Żeromsk iego . 

I I . 

Olbrzymi materjał inscenizacyjny, 
wybitna niesceniczność utworu^ misty­
cyzm i romantyzm przetkany naturaliz­
mem i pozytywizmem, lubowanie się 
autora w diobiazgach, uwypuklających 
ideę naczelną, a przedewszystkiem sta­
tyka sztuki — były przeszkodami nie-
latwem; do przezwyciężenia dla insce-
nizatorów. 

Pp. Schiller i Horzyca wybrali może 
drogę najłatwiejszą, ale : najsłuszniej­
szą. Przy montażu sztuki wzięli pod u-
wagę przedewszystkiem momenty te­
atralne. Nie interesowali się szczegóła­
mi, bo zabiłyby one teatr. Ale za to, 
gdzie mogli wydobyć efekt sceniczny, 
tam czyn.li to w sposób mistrzowski. 
(„Biuro". „Hala", „Bal"). 

Gdzie przekształcali energję statycz 
ną „Róży" — dialogu na energję kine­
tyczną „Róży" — dramatu, tam sta-
waii się poniekąd spólautorami. Insce­
nizacja nie jest u nich niewolniczem, me 
chanicznem udramatyzowaniem po­
szczególnych scen, lecz indywidualną, 
teatralnie twórczą spółpracą z autorem. 

I jeśli naogól większość teatralnych 
przeróbek utworów, nie pisanych na 
scenę, wypada niefortunnie, w „Róży" 
ta transformacja stałości powieści na 
dynamikę sceny wzbudza podziw. 

W podobnych warunkach znajdował 
się i dekorator. Dekoracje w teatrze no­

woczesnym winny być pośrednikami w 
tłumaczeniu idei sztuki. 

Ale tu zjawiła się przeszkoda, zda 
się, n iedo wzięcia. „Róża" jest w wiel i 
scenach wizją plastyczną, jest mgławicą 
mistyczną, a przecież linja modernis ly-
czna po jakiej szli inscenizatorzy, kłóci­
łaby się z impresjonistycznym roman­
tyzmem takich scen, jak „Pod Cytade­
lą" i „Cela więzienna". P. Mackiewicz 
wyszedł z tej rozbieżności zwycięsko 
drogą konstruktywizmu. „Cytadela" 
nie była zgodna z intencją autora, ale od 
dawała wiernie przeraźliwą ponurość i 
cmentarną trupiość... 

Zablokowanie „Cel i" wywoływało 
nastrój ciasnoty i zamknięcia. Szarość 
kolorytu tych „spraw" wizyjnych i fan­
tastycznych znajdowała swój równo­
ważnik w świetlanej jasności „Dworu" 
i „Wsi " . Brutalność biła z odrapanych 
ścian „ochrany", a symbolistyka koła, 
miażdżącego; tłum proletariacki była 
przejrzysta. Kontrastowość „Balu" od­
dano w barwach jaskrawych, odcinają­
cych się od monotonji „Cytadeli"... — 
Zręczne operowanie światłem, rozjaś-
niającem mrok „spraw" pierwszych i 
zaciemniąjącem jasność „Balu" uszla­
chetniało prostotę pomysłowej szaty 
dekoracyjnej. 

** 

Przedstawienie miało wiele plam 
ciemnych, ale ginęły one w słońcu mo­
mentów pięknych. 

Niewszystkim wykonawcom star­
czyło talentu, ale prawie wszyscy wło­
żyli tyle entuzjazmu i serdeczności w 
odtwarzane przez się rolę, iż przeba­
czało się nawet pewne rażące niedocią­
gnięcia. Zapał zespołu teatralnego i pie­

tyzm reżyserji stworzyły istną ucztę 
artystyczną nawet dla bardzo wybred­
nych smakoszów teatralnych. ; 

Na ciasnej scenie, nie pozwalającej 
na zastosowanie w szerszych rozmia­
rach spółczesnej techniki teatralnej, su­
rowym jeszcze materjatem aktorskim 
skonstruował p. Szpakiewicz widowi­
sko piękne i mocne. Niektóre obrazy 
zrealizowane ponad wszelkie pochwały. 
„Biuro policji tajnej" i „Ba l " godne by­
ły każdej sceny europejskiej. Agenci 
„ochrany" odtworzeni byli po mistrzów 
sku. W jaskrawych kontrastach „Balu" 
uwypuklone zostały kapitalne pierwiast­
ki satyryczne sztuki. Wogóle „Bal " pod 
wzgfędcm reżyserskim wypadł najlepiej 

P. Szpakiewicz realrował sztukę 
kretwat rolę Czarowica. Reżyser prze­
rósł aktora. P. S. wyładował tyle ener-
gji w pracy reżyserskiej, że mu ne-
zawsze sit starczyło na tak mocne od­
tworzenie pewnych momentów, jak na­
leżałoby. Ale całość gigantycznej 
wprost roli była przemyślana i odtwo­
rzona tak sumiennie i tak starannie, iż 
ogrom pracy jaki artysta włożył w kre­
ację wzbudzał szacunek, a szczerość 
przeżywanego przez Czarowica drama­
tu przykuwała uwagę całej widowni.. 

Najs'lniejszą postać pod Względem 
ekspresji dramatycznej stworzył p. 
Woskowski. Jego koncepcja Anzelma-
prowokatora była trafna. Aktorski jej 
wyraz począwszy od charakteryzacji, 
a skończywszy ńa chrapliwym, gdzieś 
z głębi persi. wydobywającym się gło­
sie szedł po li ii j i intencji i autora, i in-
iscenizatorów, i reżysera. Kreacja była 
konsekwentna i nesamowita. Bil z niej 
wielki, samorodny talent aktorski. 

Bożyszcze, ta najbardziej symbolicz 
na postać „Róży" szczęśliwego znalazła 
odtwórcę w p. Bialoszczyńskim. Pewien 
patos deklamacyjny usprawiedliwiony 
byt pizez rycerskość tego bohatera, 
w którym autor uosobi! swój roman­
tyzm. 

P. Krasnowieckl był okrutnie cy­
nicznym I nikczemnie obłudnym Naczel­
nikom „ochrany", jednakże nie dość ja­
skrawo uwypuklił moment, w którym 
zrzuca z siebie maskę elegancji szefa 
policji i obnaża plugawą duszę carskie­
go szpicla. 

P. Kozłowskiej należą się słowa rze­
telnego uznania za Krystynę. W następ­
nych przedstawieniach powierzono tę 
rolv p. Horecklej, która odtworzyła ją 
b. starannie, chociaż nie miata dość cza­
su na jej opracowanie. 

Ale i majsterszyki aktorskie widzie­
liśmy w rolach malutkich, epizodycz­
nych. Przedewszystkiem — cały zespót 
agentów „ochrany" był koncertowy, a 
pierwsze skrzypce w nim grali p.Szu­
bert, doskonała sylwetka importowanej 
z Krakowa kanalji szpiclowskiej i p. 
Mrozińskł, kapitalna mimika i świetna 
ma-'.:? wyrzutka, której nerwowy 
skurcz ust nadawał brutalną nikczem-
ność. P. Janowski stworzył, jako Oset, 
postać tragiczną w swem bohaterstwie 
i piękną w swej prostocie. 

Raził tylko p. Wojdan (Zagozda). 
Całe szczęście, iż przeważnie na scenie 
spal. 

Reszta zespołu — bez zarzutu... 
„Róża" niewątpliwie kwitnąć będzie 

na deskach sceny naszej długi, długi 
czas... WŁ. POLAK. 
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Zaniedbany rynek 
wewnętrzny. 

W notesiku businessmana. 

Stosunek polskiego ciężkiego prze­
mysłu hutniczo - górniczego do nabyw­
ców krajowych staje się coraz bardziej 
fatalny, ciążąc na ogólnym układzie pro 
dukcil w Polsce i calem jej życiu gospo-
darczem. 

Przed kilkunastu ledwie dniami pod 
niesiono w prasie gospodaczej słuszny 
alarm z racji zupełnego zaniedbania 
przez kopalnie potrzeb rodzimych prze 
myslów, nawet komunikacji. Toczyła 
się — świeża jeszcze w pamięci naszej 
— dyskusja między rządem i kopalnia­
mi, obfitująca we wzajemne inkrymina-
cje. Dyskusja zakończyła się obustronna 
obietnicą naprawy błędów i przyrze­
czeniem dbałości o wewnętrznego spo­
żywcę węgla. 

Przebrzmiała Już dyskusja. Atoli nie 
widzimy zmiany taktyki — przeciwnie 
stała się ona metodą. 

Zresztą nietylko w kopalniach. 
Bez alarmu tak głośnego — jak to 

się miało przy węglu •-— rzecz podobną 
ostatnio zauważono w żelazie. Poniesio­
ne kolosalną koniunkturą wywozową 
swych fabrykatów huty polskie poczy­
nają traktować rynek krajowy tak jak 
traktują go obecni© kopalnie. 

Pełne zaniedbanie i zlekceważenie 
rlla potrzeb wewnętrznych — oto obraz 
ogólny jaki nam daje polityka ciężkiego 
przemysłu. 

Oczywiście trudno domagać się od 
kapitanów pr>emysłu hutniczo - górni­
czego altruizmu w interesie. Przeciwnie 
uajwytrawniejszy egoizm jest tutaj m 
miejscu. 

Przed niedawnym czasem, bo w ze 
jz łym tygodniu kopalnie dostały srogą 
admorilcję - - i to bardzo słuszną admo 
nicję — od rządu, że w pogoni za doraź 
nyi.n zyskiem z wywozu do Anglji, nie 
spełniają swych zobowiązań względem 
stałych odbiorców. Rząd trafnie wska 
żywa! szkodliwe następstwa takiej poll 
łyk i , które ujawnią się niechybnie po 
strajku' angielskim. 

Choć oczywiści© niema obawy, aby 
polskie huty i kopalnie miały stracić pol 
skiego odbiorcę — śmiemy twierdzić, 
że bardziej dalekowzroczna polityka mo 
głąby zachęcie" te zakłady do większe, 
dbałości o wewnętrzny rynek. 

W innych krajach — z całkiem nie 
abtruistycznych motywów — cłężk: 
przemysł węglowo - metalowy stoi na 
straży interesów gospodarstwa krajo 
wego, bo wie, że na ulem się opiera. 
Nasz widać nie dorósł do swej roli. 

Gdy w Anglji bez winy przemysłu 
— wskutek strejku górników — ustał do 
pływ węgła na rynek i cena jego dosr.ła 
tło 60 — sh. za tomie, unieruchomiły 
się huty, fabryki włókiennicze itd. Wy­
stąpił bardzo ciekawy wyraźny kryzys 
który rykoszetem uderzy w kopalnio, boć 
reny poszły na tyle wgórę. że i produk 
cja topalń — gdy będą uruchomione — 
będzie droga i trudna 

Łatwo zainlcjowa: cykl kryzysowy 
- przerwać go dowolnie o wiele truł 

ile]. 
Węgiel i żeiazo su artykułami pierw 

izej po'r?eby przemysłów. Zła obsługa 
rynku naszego, spowodować może kom 
Plikacje kryzysowe, które w powyż­
szym przykładzie naszkicowaliśmy. Żbę 
Anem mówić, że rzeczą najpilniejszej ko 
lieczności jest zastosowanie środków 
tarndczych. Huty 1 kopalnie znów wi­
ecznie crekają na adrnonicje. A. Z. 

. OGŁOSZONO BILANS zamknięcia na 
dzień 31 grudnia 1925 •. r. „Karolewskiej Manu­
faktury Karol Króning 1 S-ka", Sp. akc. w Ło­
dzi. 

Z hilansu widać, że kapitały własne spółki 
(wliczamy akcyjny, zapasowy, amortyzacyjny) 
wynoszą z górą 2.3 miliona, w czem Jak z akty­
wów wynika zgórą 1,8 miljona (w sumach o-
krągłych) stanowią budynki, posesje i maszy­
ny. 

Na kapitał obrotowy pozostaje więc reszta 
własnego kapitału plus kapitały óhce (wie­
rzyciele i akcepty figurują łączną kwotą 2,9 
miliona). 

Cały prawic kapitał obrotowy znajduje się 
w remanencie towarów — 3,1 miljona, kasa — 
18,7 tysięcy zł.; rlmcsy w portfelu 55,6 tys. 

W każdym razie widzimy, ie wierzyciele 
zinujdują swój równoważnik w płynnych pozy­
cjach aktywów, co policzyć trzeba Towarzy­
stwu za plus. Widocznym nadto Jest z powyż­
szego, Iż ogólny dzisiaj w kraju brak własne­
go kapitału obrotowego irównleż dał się we 
znaki spółce 

Zysk zą rok operacyjny wynosi 622.940.— 
(bez obliczenia podatków), na podatki 1 świad­
czenia (? — chyba socjalne) schodzi 337 tys. 
złotyet', czyli więcej aniżeli połowa-

Wadą techniki bilansowej spółki Jest ujaw­
nienie wprost „ogólnego zysku" bez ujawnie­
nia jego kosztów, a więc bez 'ujawnienia kosz­
tów handlowych, pensji 1 wynagrodzeń etc. 

Łódź, 28 września. 
Byłyby to cyfry w każdym razie charaktery­
styczne. 

Niewątpliwie wiele pozycji zmieniłoby swój 
wygląd przy Jednolitym szacunku walutowym, 
którego przypuszczalnie w bilansie niema. 

INSPEKCJA ROBOTNICZO - włościańska 
S.S.S.R. ogłasza sprawozdanie, w którym 
stwierdza, iż wywóz zbóż rosyjskich W roku 
1925-26 wynosi ledwie 23 procent możliwości 
eksportowych rosyjskich. Powodem tego, we­
dług sprawozdania. Jest drożyzna kredytu dla 
sfinalizowania eksportu, niezręczne manewro­
wanie na rynkach światowych i niekorzystna 
pjoparcja między cenami wewnętrzneml 1 śwla-
towemi. 

Sprawozdanie wyraża nadzieję, że w roku 
1926-27 nastąpi poprawa sytuacji. 

Rosja corocznie bluffuje świat rzekomeml 
sweml zapasami zboża eksportowego, psując 
ceny państwom eksportującym zboże, również 
i nam. Wątplimy jednak, czy ten bluff dalej 
będzie się udawał-

CORAZ WIĘCEJ MNOŻĄ się oznaki zaufa­
nia zagranicy do naszego złotego 1 wiary w 
Jego stabilizację. Znana wszechświatowa fa­
bryka samochodów Forda, dotychczas oblicza­
jąca swe wyroby według cennika dolarowego, 
wprowadziła nowy cennik złotowy, obowiązu­
jący na Polskę. Ogłoszenie tego cennika uka­
zało się jednocześnie we wszystkich większych 
dziennikach w Polsce. Jest to fakt godny za­
znaczenia I podkreślenia. 

Podatek ryczałtowy 
opla ać będą drobne przedsię­

b i o r s t w a . 

Ministerstwo skarbu w porozumieniu 
z organizacjami gospodarczeml przygo­
towuje rozporządzenie (zgodnie z usta­
wą o podatku przemysłowym) w spra-
wfe pobierania podatków od drobnych 
przedsiębiorstw na podstawie przecięt­
nych norm obrotu, ustalonych dla po­
szczególnych gałęzi, bez ustalenia sum 
obrotu w każdym poszczególnym wy­
padku, oraz do podziału ryczałtowych 
kwot podatku pomiędzy poszczególne 
drobne przedsiębiorstwa. 

Podział ryczałtowych kwot ustalać 
będą komisje szacunkowe na rok kalen­
darzowy z góry, po zasiągnięciu opinji 
organizacji i zrzeszeń zawodowych. 

Rozporządzenie to, posiadające o-
gromne znaczenie dla drobnego 1 średnie 
go kupiectwa zostanie wydane, jak się 
dowiadujemy z dobrze poinformowane­
go źródła, w najbliższym czasie, po uzgo 
dnieniu opinji ministerstwa z dezyderata 
mi wysuwanemi przez związki zawodo­
we. Ministerstwo zamierza zryczałto­
wać podatek od obrotu w stosunku do 
przedsiębiorst 4 i 5 kat. handlowej 17 18 
przemysłowej. W sprawie tej stowarzy­
szenie kupców m. Łodzi (Piotrkowska 
73) wystosowało obszernie umotywo­
wany memorjał, który wskazuje na ko­
nieczność podciągnięcia również 3 kat 
handlowej i 6 przemysłowej. 

Węgiel stale drożeje. 
Odbija się to fatalnie na sytuacji gospodarczej kraju. 

Przed kilku dniami donosiliśmy o 
tern, że baronowie węglowi podwyższy 
li ceny węgla o 5 proc. i w najbliższej 
przyszłości zamierzają ceny te podnieść 
O dalsze 10 procent, motywując pod­
wyżkę rzekomą koniecznością wyrów­
nania płac górniczych. 

Szkodliwość tych podwyżek dla ży 
cia gospodarczego jest oczywista. Mimo 
wyraźnego sprzeciwu sfer gospodar­
czych, które protest uzasadniały tern, 
że podrożenie węgla wywoła ogólną 
zwyżkę cen, kopalnie nie dały za wy­
graną I ceny podniosły. Nowy cennik 
obowiązuje już. Sprawa nie jest jednak 
ostatecznie przesądzona, gdyż do prote 
Stu organizacji gospodarczych przyłą­
czył się również rząd, który zagroził ba 
ronom węglowym całym szeregiem re 
presji.. 

Na podwyżkę cen rząd obiecał zare­
agować podwyżką podatków i zuiesie 
niem wszelkich ulg, z których dotąd 
przemysł węglowy korzystał. Przyznać 
trzeba, że jest to jedyny sposób, który 
potrafi zmusić kopalnie do ukrócenia 
swych zbyt wybujałych apetytów. 

Mimo, że podwyżka wprowadzona 

ma być dopiero z dniem dzisiejszym, 
już wczoraj zaobserwować można było 
znaczne wzmocnienie tendencji na ryn­
ku węglowym. Ceny które dotychczas 
były i tak stosunkowo wysokie podsko 
czyły jeszcze bardziej. 

Jeśli zważyć, że znajdujemy się w 
okresie, kiedy zima zaczyna zaglądać 
przez szpary, kiedy w normalnych wa­
runkach ludność czyni poważniejsze za 
kupy klęska ostatnie] podwyżki uka 
żuje się w całe] okazałości. Ale nie na 
tern koniec. Wzmożony eksport węgla, 
który zdawałoby się powinien wpłynąć 
dodatnio na finansową sytuację koncer 
nów węglowych w praktyce wydaje re 
zultaty wręcz szkodliwe, zwłaszcza dla 
konsumpcji wewnętrznej. 

Pozatem w kilku poważnych dzien­
nikach zagranicznych pojawiły się ostat 
nio artykuły piętnujące postępowanie 
śląskich baronów, a to w związku z nie 
dotrzymywaniem przez nich umów mię 
dzynarodowych. Rzecz prosta i nie bu 
dząca wątpliwości, że w ten sposób po 
drywa się zagranicą zaufanie do solid­
ności przemysłu polskiego Wogóle. 

Ant. W. 

Moratorjum. 
W ostatnim numerze (96) Dziennika 

ustaw ukazało się następujące rotzporzą 
dzenle rady ministrów. 

— W okręgu sadu apelacyjnego w 
Warszawie (m .in. do tego okręgu nate 
ży Łódź) terminy do wykonyw. wszel­
kich czynności, zmierzających do zacho 
wania praw wekslowych, nie wyłącza­
jąc zapozwanla dłużnika wekslowego 
przed upływem 5 letniego terminu wska 
zanego w art. 189 K. H., które nie upły­
nęły 1 lipca 1914 r.! zostały przedłużo­
ne do 30 września b. r. przedłuża się dc 
31 grudnia 1926 r. 

Stany Zjednoczone kwitną. 
Nadwyżka eWsoortu w jednym kwarta le wynosi 2 6 mi l i . dolarów. 

Waszyngton, 26 września, i pensuje jednak obniżenia się ceny innych ekspor 
Bilans handlowy Stanów Zjednoczonych daje 

w drugim kwartale nadwyżkę eksportu nad im­
portem równa co do wartości doi. 26.000.000. W 
ten sposób w ciągu drugiego kwartału r. b. Sta­
ny Zjednoczone rnowu powracają do czynnego 
bilansu handlowego, chociaż porównanie tegoż od 
powiednim okresem r. u. wykazuje poważne ob­
niżenie się czynności bilansu. W tym kwartale 
import co do wartości swojej wzrasta o 5.7 proc. 
w porównaniu do r. ub., eksport zaś zmniejsza 
się w porównania do r. z. zaledwie o 1 proc. Na 
powiększenie się importu wpływają w pierwszym 
rzędzie wzmożone zakupy zagranicę, spowodo­
wane ogólnym dobrobytem Stanów Zjednoczo­
nych. Poza tern, w dalszym ciągu oddziaływają 
podniesienie się cen na gumą torową, jatą, cynk 

towonych produktów, jako to pszenicy i mąki 
pszennej. Wartość całego importu za drogi kwor 
tał wyraża się cyfrą doi. 1.093.000.000. WogóU 
w eksporcie amerykańskim daje się zauważyć pa 
wne zmniejszenie wywoza produktów rolniczych, 
których ceny ogólnie biorąc, są jednocześnie 
niższe, nit w r. ob. wyjątek stanowi tytoń, któ­
ry zarówno co do ilości |ak i co do eeny wy­
kazuje poważną zwyżkę. W wywozie, w drugim 
kwartale, na pierwszym planie figurują oczysz­
czone produkty naftowe, dosięgając cyfry doi. 
136.000.000. Poza lem bardzo silny fest wywóz 
fabrykatów gumowych i automobili, • mianowi­
cie: w pierwszym półrocza r, b. wywóz wyro­
bów gumowych dosięga cyfry doi. 23.944.401, co 
stanowi około 30 proc. więcej niż w pier wszem 

pulpę drzewną I ropę nołtową. Dzięki temu cy- j Półroczu 1925 r. Eksport żelaza i prodoktów sta 
ira wartości towarów importowanych w ciągu lowych wykazuje zwyżkę 18.1 proc. W wywo-
drugiego kwartału dosięga doi. 1.056.000.000. Ana-! *!• i wszelkie gatunki i typy wyka 
liza eksportu wykazuje stoły wzrost wywozu fa­
brykatów wykończonych. Wzrost ten nie kom-

żują w dalszym ciąga wzrost, który przypusz 
czółnie otrzyma się do końca r, b. 

Podania przywozowe. 
Łódzkie organizacje kupieckie poda­

ją do wiadomości zainteresowanych Im­
porterów, że podania na listopad i gru­
dzień r. b. o przewóz towarów reglamen 
towanych, przyjmowane będą od dziś 
do dnia 5 października. 

Do podań na formularzach dołączyć 
należy faktury (pro forma) na zakupione 
towary, zwykłe odpisy świadectw prze­
mysłowych, oraz wykaz kwitów cel­
nych na odnośne towary, sprowadzone 
przez firmę w listopadzie i grudniu r. u-
biegłego. 

Wykaz kwitów celnych winien za« 
wierać następujące rubryki: numer kwi­
tu, data I waga towaru. 

, Aukcja wełny. 
Ceny są chwilowo ustabil izowane 

Z Londynu donoszą: 
Sytuacja rynku wełnianego uległa w 

ciągu bieżącego sezonu bardzo znacznej 
poprawie. Wielkie zapasy surowca wel 
nlanego. które leżały zdawna w Austra 
ljj i cisnąc zarówno na cenę surowca, 
jak i fabrykatu, psuły rynek!' zostały zre 
dukowane do normalnych rozmiarów. 
Wprawdzie zapasy te nie zostały iesz-
cze zużyte, ale przeszły w różnych czę 
ściach do poszczególnych krajów konsu 
mujących, tak, iż niema obecnie owej je 
dnolitej masy rezerwowej, szkodliwej 
dla koniunktury. Jednakże na au­
kcji ofiarowano również w pewnych ilo 
ściach wełnę, która wróciła z niektó­
rych krajów nie znajdując zbytu u tam­
tejszych przędzalni. Mimo to popyt po­
został znaczny, zwłaszcza z Niemiec, 
Bradfordu i Francji, tak, iż ceny są u-
trzymane. 

Spodziewają się, że wprawdzie ce­
ny zwyżkować dale] nie będą, ale za to 
utrzymają sle na nowym poziomie. 
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Ożywienie w handlu 
manufakturą. 

Płonne obawy o spadek z łotego 

Jak to przewidywaliśmy wczoraj, 
oezpośrednio po świętach żydowskich 
rozpoczął się na łódzkim rynku włókien 
niczym bardzo ożywiony ruch. 

Hurtownicy miejscowi Informują nas, 
że wczoraj poza naturalneml przyczy­
nami, na wzrost zapotrzebowania wpły­
wa 
obawa przed spadkiem kursu złotego, 
która w głównej mierze spowodowana 
została tern, że banki przy dyskoncie 
długoterminowych weksli żądają gwa­
rancji kursowej. Do przyczyn natural­
nych wzrostu popytu na manufakturę na 
leży oziębienie w stanie pogód oraz 
brak w składach prowincjonalnych za­
pasów zimowego towaru. Wczoraj od­
biorcy zakupywali prawie wyłącznie 
tkaniny zimowe, jako sybiry, bojki I fla-
nele. 

Większość bawiących wczoraj w Ło 
dzi kupców, rekrutowała się z pośród od 
biorców z miast b. Kongresówki i z 
Krakowa. 

Płacono przeważnie krótkotermino­
wymi wekslami (do 40 dni) i 30 proc. 
należności gotówką. 

Czego żądają łódzcy kupcy? 
Memorjał do rządu w sprawach podatkowych, 

patentowych i paszportowych. 

Cukrownictwo polskie 
o t r e y m a d ługoterminowe kredy­

ty angielskie. 
Dotychczasowe kredytowanie cukro 

wnictwa przez finansowanie krótkoter­
minowe poszczególnych kampanii jest z 
natury rzeczy wielce niekorzystne. 

Jak wiadomo, dotychczas kredyt 
czerpały cukrownie od grupy banków 
londyńskich z Brltlsch Overseas Bank i 
Britlsh Trade Corporation. 

Obecnie polskie cukrownie podjęły 
starania w kierunku pozyskania z tych 
samych źródeł albo z innych angielskich 
pożyczki większej i długoterminowej. 

Całkowite zadłużenie cukrownictwa 
polskiego wynosi dla zachodnio - pol­
skiego związku cukrowni 650.000 doU 
dla związku warszawskiego 500.000 doi. 

Prasa angielska, która omawia za­
biegł polskie, z uznaniem podkreśla, że 
dotychczasowe kredyty spłacane były 
przez naszych cukrowników punktual­
nie \ akuratnie. Daje to nadzieję na do­
bre zakończenie rokowań. , 

OGRANICZENIA PRODUKCJI 
W PRZĘDZALNIACH ANGIELSKICH. 

Angielscy przędzalnlcy, przerabiają­
cy bawełnę amerykańską, postanowili 
przedsięwziąć dalszą redukcję tygodnia 
roboczego w celu uzgodnienia bieżącej 
produkcji z zamówieniami. Czas pracy 
z 24 godzin tygodniowych zredukowano 
do 16 godzin. Nadto postanowiono, aby 
fabryki pracowały w ten sposób, że na 
trzy tygodnie dwa będą tygodniami zu 
pełnego postoju, jeden — tygodniem pel 
nego uruchomienia. Obecnie cena węgla 
w Anglji za tonnę wynosi zgórą 60 sh. 
co;oczywiście wydatnie podraża pro­
dukcję. 

W związku z redukcją uruchomienia 
przędzalń bawełnianych spodziewała 
się powszechnie dalsze] zniżki surowca 
bawełnianego. 

KREDYTY DLA NIEMIEC. 
Cyfra ogólna kredytów dla Niemiec 

doszła już do kolosalnych rozmiarów i 
wynosi, według obliczeń prezydenta 
Reichsbanku, Schachta 5 miliardów ma­
rek złotych, w tera cztery piąte obejmu 
ui kredyty długoterminowe. ' 

NOWY REKORD ZNIŻKOWY SREBRA 
Z Londynu donoszą: 
Srebro osiągnęło nowy rekord zniż­

kowy. Za uncję notowano cenę 27 1/4 d. 
Dalszy rozwój baissy bardzo prawdopo 
dobny. Przyczyny — jak donosiliśmy 
i n ż — dopatrywać się należy we wiaro-
Rodnych informacjach o wprowadzeniu 
waluty złotej w Indiach i spodziewanej 
sprzedaży srębrnycp rupjl ofaz w de-
monetyzacji srebra chińskiego. 

W związku z rezolucjami, zgloszone-
mi na niedzlelnem zebraniu, rada cen­
tralna zjednoczonych stowarzyszeń ku­
pieckich, przemysłowych 1 rzemieślni­
czych naszego województwa, wysyła 
delegację do ministerstwa skarbu z e-
nerglcznem żądaniem zadośćuczynienia 
postulatom.kupiectwa łódzkiego. 

Delegacja przedstawi ministrowi spe 
cjalnie opracowany memorjał w spra­
wach podatkowych, paszportów zagra­
nicznych 1 kredytów. 

Na wstępie memorjał domaga się zu­
pełnego 
zwolnienia handlu z obowiązku opłaca­

nia podatku przemysłowego, 
który powinien być ściągany u źródła, 
t. j . u producenta do VI ktg. świadectw 
przemysłowych, jeżeli chodzi o towary 
krajowe i u importera, jeżeli chodzi o 
zagraniczne. 

Gdyby narazle, ze względów budże­
towych nie można było zwolnić handlu 
z podatku przemysłowego, to trzeba 
z pierwszych dwu kategorjl handlowych 
pobierać połowę wzgl. 1 proc, a z po­
zostałych kategorii sumę ryczałtową. 
Zaliczki na podatek obrotowy 
winny być płatne do 15 października 
bez dodatku 10 proc, który mógłby być 
pobierany tylko wówczas, gdy rekurs 
podatnika został rozpatrzony i podatek 
ustalony. 

Świadectwa przemysłowe winny być 
zniesione i zastąpione kartami rejestra-
cyjneml, a do tego czasu kupcy, któ­
rych skład nie przedstawia wartości 
większej, niż 25.000 zł., winni wykupy­
wać świadectw i trzeciej kategorii bez 

względu na rodzaj towarów i charakter 
przedsiębiorstwa. • -

By uprościć postępowanie wymiaro­
we, należy upoważnić komisje szacun­
kowe, do 

ostatecznego rozstrzygania odwołań 
i sprzeciwów od wymierzonego podatku 
na sumę do zł. 1.000. 

Dochód roczny, wolny od podatku 
dochodowego winien być podwyższony 
do zł. 3.000, a dochód głowy rodziny, 
korzystający ze zniżek do sumy 10.000 
złotych. Wszelkie kontyngentowe pod­
wyżki winny być wstrzymane i winna 
nastąpić rewizja'wymiaru podatku ma­
jątkowego. 

Odsetki za zwlokę winny być obni­
żone do 1 proc, ponieważ wolno pobie­
rać tylko 10 proc według oficjalnej sto­
py procentowej, a rząd bierze 48 proc. 
Podczas lustracji przedsiębiorstw przez 
urzędników skarbowych, winni być o-
becni również powołani z ramienia or­
ganizacji kupieckich 

obywatele, 
ponieważ urzędnik nie jest w stanie c-
kreśiić wartości przedsiębiorstwa i jego 
rozmiaru. 

Paszporty ulgowe wielokrotne 
winny być wydawane kupcom bez ogra 
niczeń i zbędnych formalności na zasa­
dzie zaświadczenia organizacji zawo­
dowej. 

Memorjał domaga się wreszcie udzie 
enia kupcom kredytu indywidualnego 

przez Bank Polski i Bank Gospodarstwa 
Krajowego, jak to miało miejsce przed 
wojną, (b) 

Wzrost stopy dyskon­
towej. 

W dniu wczorajszym"na łódzkim ryt 
ku pieniężnym nastąpiła poważna zwyż 
ka stopy dyskonta prywatnego, która 
tłomaczy się przedewszystkiem bra­
kiem w mieście gotówki w związku z 
przypadającemu 1 października termlnar",j 

ml płatności wekslowych. 
Następnie wzrost stopy dyskonta pry. 

watnego spowodowany jest trudnościa­
mi przy operacjach dyskontowych 
przez banki, o czem donosiliśmy przed 
kilkoma dniami. Najlepsze papiery mo* 
na było wczoraj z 

trudnością zdyskontować 
po 2 I pół procent, zaś dyskonto weksli 
„średnich" przekroczyło 3 1 pół procent. 

Jednocześnie dawał się wczoraj na 
rynku odczuwać wzrost podaży pierw­
szorzędnych papierów, których ostatnio 
było brak w obiegu, 

G I E Ł D Y . 
GOTÓWKA. 

Dolary 8,97 
CZEKI. 

Belgja 24,15 
Holandja 361,40 
Londyn 43,77 
Nowy York 9 — 
Paryż 25,10 
Praga 26.72 
Szwajcaria 174,32 i i 
Wiedeń 127,35 
Włochy 33,40 
Sztokholm 241,25 

PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE. 

Pożyczka kolejowa 150 — 
Pożyczka konwers. 5 proc. 46—45— 

45,50 
4 1 pół proc listy zastawne ziemskie 

z r. 1919 — 3—, złotowe 36 — 36,25 
4 i pół proc. ob i Tow. Kred. m. War 

szawy złotowe 40,50 
5 proc obi. Tow. Kred. m. Warsza­

wy przedw. 29,50, zlotowe 41,75 — 42— 
41.90 

AKCJE. 
Bank Polski 88 — 86.75 — 87 — 
Bank Handlowy 3,60 
Bnnk Dyskontowy 8,25 
Kijewski 0,16 
Siła i Światło 25,50 — 24,50 — 25 — 
Chodorów 101 — 103 — 
Częstocice 1,55 
Michałów 0.30 — 0,36 
Cukier 2,80 — 3 —.• 
Drzewo 0,35 
Nafta 0.40 
C e g j e l 6 l c i 17,50 — 18 * - ' 

Lilpop 0,93 — 0.97 — 0,95 
Norblin 1,20 
Parowozy 0,32 — 0,33 
Rudzki 1,30 — 1,40 r- 1,37 
Ursus L55 
Zawiercie 20v 

Borkowski 1̂ 50 
Cerata 0,55 — 0.52 — 0,5:. 
Zgierz 0.90 

. Czersk 0.35 — 0,37 
Gosławice 42 — 
Firley 0,54 — 0,55 , 
Wysoka'2,90 
Węgiel 68 — 68.50 
Nobel 2,50 — 2,55 
Fitzncr 230 ; . 
Modrzejów-3,90 4,15 4.10 
Ostrowieckie 7,20 — 7.35 
Pocisk 1,50 —> 1,45 —• 1,50 
Starachowice 2,14 — 2,21 — 2,17 
Zieleniewski '12,50 — 12,75 
Żyrardów, li50-^-"12.S0 — 13,70 
Lombard '3U5v^-- 3<25 

GIEŁDY ZAGRANICZNE. 
Gdańsk, 27 września 

Czek na Londyn 24,97 (innych noto­
wań nie otrzymaliśmy) 100 złotych 57,00 
— 57,15, telegraficzna wypłata na War­
szawę 56.98 — 57,12 

Londyn, 27 Września 
Nowy Jork 4.85 3/16 — 4,84 1 pół 
Holandja 12,11 3/l6 
Francja 174,12 
Belgja 181,65 
Niemcy 20,36 3/4 
Szwajcarja 25,11 1/4 
Hiszpanja 31,92 i pół 
Portugalia 2,53 
Danja 18,27 3/4 
Szwecja 18,14 3/4 
Norweg ja 22,13 1 pól 
Helsingfors 192,75 
Praga 163,81 
Wiedeń 34,42 
Warszawa 42,25 

Paryż, 27 września 
Londyn 174,10 
Nowy Jork 35,83 I pół 
Belgja 95.90 
Hiszpanja 554 
Włochy 132,25 
Szwajcar ja 692 
Holandja 14,42 
Norwegja 794 
Szwecja 967,50, 
Praga 106,30 
Rumunja 18,00 
Niemcy 854 

NOTOWANIA ZŁOTEGO POLSKIEGO 
w dniu 27 września 1926 roku 

Za 100 złotych: . 
Londyn 42,50 — 42,25, Zurych 56,00 

— 60,00, Berlin 46,36 - - 46,84, wyplata 
na Katowice 1 Poznań 46,38 — 46,62, na 
Warszawę 46,43 r r 46,67, Gdańsk 57,00 
— 5715, wyplata na Warszawę 56,98 — 
57,12, Wiedeń czeki 78,55— 79,05 bank 
noty 78.30 — 79,30, Praga 376 

Dolar w Łodzi. 
Kurs dolara wynosił wczoraj na łódz 

kim rynku walutowym 9,01 1 pół w pła­
ceniu 1 9,02 1 pół w żądaniu. 

Tendencja utrzymana. 
Obroty nieznaczne. 
Zapotrzebowanie nikłe. 
Bank Polski pokrył wczoraj w cało­

ści zapotrzebowanie walut zagranicz­
nych, zgłoszone na giełdzie urzędowe]. 

Kurs kupna dolarów przez Bank pak 
skl wynosi bez zmiany 8, 94. 

Możliwość obniżenia 
światowych cen juty. 

Londyn, 27 września, 
'(TeL wl. „Republiki"). 

Indyjski urząd rolny ogłasza, lż delt 
nltywny obrachunek zbiorów juty na 
rok 1926 dal 10,888 tys. bel. (1 bela — 
400 lbs.) W ten sposób zbiory tegorocz­
ne przekroczyły in plus zbiory roku po 
przedniego 1 1924-go o 1 I pól — 2 miljo 
nów bel. Wobec tego że wczesne spoży 
cie światowe surowca jutowego wynosi 
około 10 m!l'onow bel, należy dojść do 
wniosku, iż konsumpcja przyszłoroczna 
jest pokryta z nadmiarem. W ten sposób 
trwający od półtora roku brak surowca 
w przemyśle jutowym zostanie z pew­
nością zażegnany. 

Tem sarnem winna nastąpić zniżka 
cen fabrykatów jutowych. 

DILLON READ FINANSUJE SIEMEN­
SA. 

Dillon Read et Co. coraz bardziej ii 
teresuje się niemiecklem życiem gospo-
darczem. Dom ten zdecydował się sfi­
nansować pożyczkę dla Siemensa, o któ 
rej pisaliśmy. Gwaratem będzie Deut­
sche Kreditsicherung Akt. - Ges. Wpraw 
dzie subskrypcja jeszcze nie jest rozpo 
częta, jednak napłynęło już. wiele zapo 
wiedzi subskrypcyjnych zarówno z A-
meryki jak z Europy, • 

WIADOMOŚCI CELNE. 
Palestyna. Do listy towarów wwoio 

nych bez cła włączono białą blachę. 
j Rumunja. Cło wwozowe na cukier, 

podniesiono z 10 na 30 lei za 100 k g , 
mączki i.na 40 lei za 100 kg. kostki. MI* 
nister skarbu został upoważniony udzie 
lać zezwoleń na bezcłowy wwóz pew­
nych ilości.cukru, o ile zapasy krajowe 
nie starczą na potrzeby konsumpcji. 

Zawiadomienie. 
Niniejszym mam zaszczyt zawiadomić Sz. Kllientelę, iż ż dniem 

30 b. m. otwieram Pierwszorzędny Salon Fryzjerski wyłącznie damski 

przy ulicy Piotrkowskiej 164. 
Polecając się łaskawym względom Sz. Klljenłek piszę się 

' \ poważaniem 
Franciszek B U t n e r 

D y p J . f ryz je r . 
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glMtJj łiimlti: MnlMmti 
Sala Filharmonii 

E i 

dnia 3 pażd-ierniks 1926 r. o g, 
J po poludnu 

mm H Koncertz cvklD.,MistrzowskIcłi Koncertów' 
•">:'Ą Wykonawca programu: 

Słynny pian sta winuoz 
Szczegóły programu w afiszach 

d'la 4 p.iJt-l/.iein ka o godz 
ł , 8 30 wieczorem 

H i Koncert z cyklu „Mistrzowskie!! Koncertów* 
Program wypełni: 

Słynny 

KWARTET 

Drezdeński 
PROGRAM: SCHUMANN : Kwariet smyczko-

wy A-moll op 41 M? 1 GRIKG: 
Kwartet smyczkowy G-moll op. 
*7 BEETHOVEN: "Kwartet smy 
czkowy C dar op. 69 Nt 3 
z fugą. 

Bilety zawczasu nabywać można w kasie 
Filharmonii. 

laB*f̂ > 

Jedyny specjalny, (od 1863 r. C';zystuiący), Zakład 

Kefiru Leczniczego 
K. SIGALINY 

nagrodzony 34 naj&yższemi nagrodami (osiamU na /.jeździe Lekarzy 
i Przyr dn ków w Warszawie w czerwcu 1925 r ) 

Anem|a, gruźlica, choroby żołądka, nerek rekonwalesceicla. 
Równ eż firmy K, Slgallny KEFIROGEM i nailepsza ŚMETANKA 

homogenizowana i sierelizowana 
Kefir i śmietankę można wypić na miejscu, 

Na żądanie dostawa do domu. 
ul. Narutowicza (Dzielna) 6, Tel. Nr. 4640. 

BADANIA PRZĘDZY i TKANIU 
wykonywa Z a k ł a d B a d a w c z y p r z y P a A s t w o w e l S z k o l e W ł ó ­

k ienniczej w Ł o d z i , Ż e r o m s k i e g o 116 
Rzeczoznawcy zaprzysiężeni 

-li 

40 
A B K A X: CU IHi 

JUBILER 
W Gmachu Grand Hotelu. Wejście ze sklepu „Franboll* 

poleca Sz. Klijenteli Kryształy Baccarat w okuciu 
srebrnym, nakrycia srebrne wyrobu Braci Hempel 

w Warszawie oraz wielki wybór precyzyjnych 
zegarków i biżuterji. 

13 

PRZĘDZY 
(Merceryzowana przędza bawełniana i 
jedwab) w Łodzi dobrze zaprowadzony 
poszukuje dla współpracy przy odwie­
dzaniu klijenteli i dla inkasowania zaufa­
nej osoby która by się zgodziła objąć sta 
nowisko na pensji stałej oraz prowizji. 
Jedynie branżyści, będący w kontakcie 
z klijentelą są proszeni o składanie ofert 
wraz z fotograf ją i referencjami do adm. 

?eoubliki" sub „Siedenflohr". 

TOWfiRZYSTWO AKCYJNE npa^cffla

est B PAUOltf i 
Inteligentnych, wymownych, władają­
cych językiem polskim i niemieckim do 
łatwego I wykwintnego wojażerowania. 
Wiadomości fachowe niepotrzebne. Posa 
da stała Dla uzdolnionych widoki trwalej 
korzystnej pozycji życiowej. Zgłoszenia 

. z dowodami osobisteml codziennie od 
wtorku do czwartku od godz. 10-ej do 
13 — 15 do 18-ej przy ul. Traugutta 8 II, 

ptr. u kierownika Sikucińsklego. 

I I I 1111 
da luźne] wełny i bawełny, który jest ied 
nocześme dobrym CARBONIZATOREM 

szmat 

potrzebny od zaraz 
na wyjazd. 

| Zgł-szać się tylko z dobrem' świadectwami Piol r 

kowska 149, Ul piętro, miesznan'a 7, od 2 - 4 
\ od 8 — 4» wieczór. 

SzSioła Przemysłowa 
Twa Szerzenia Oświaty I Wiedzy TechnLznej 

wśród Żydów w Łodzi 
POMORSKA Ns 48 

Wydziały: 1) MECHANICZNY, 2) ELEKTRO­
TECHNICZNY I 3) TKACKI. 

Przyjmuje się zapisy kandydatów do kl. l e j . 
C-esne mskie, — Niezamożni, a pilni uczniowie 
korzystaj^ z ulg. 3 3 6 - 3 - X 

<xxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxr juoocxxx» 

tnpet/rotmnbti bolo ujuwa 
ODCISKI 

i*0*e Z6ĄUB/AtĄ iBPOOAWm 
(obn/kiprtttutroki rfin/iicin»-larmorrulf/rinjirh-AMohąuw 

Mechanik 
spec aHs'a do a z n y t ó w poszukiwa­
ny ewentualnie zakład mechaniczny, 
który specjalnie sznyty wykonywa. 

Oferty do Biura Ogłoszeń 
S. Fuks, Piotrkowska 60. 

Zarząd Koła Łódzkiego Stowa­
rzyszenia Urzędników Państwo 
wych zawiadamia, że w dn. 2 
października b. r. o godz. 6-ej 
wlecz, w lokalu biura „Admini­
stracja" przy ul. Piotrkowskiej 
nr. 73 odbędzie się publiczna l i ­
cytacja nieodebranych w termi­
nie fantów, urządzonej przez 
Stowarzyszenie Loterjl Fanto­
wej, której ciągnienie odbyło 

się w dniu 28 lutego b. r. 

I Poznań. 1 
Rutynowany kupiec, z obszerną znajomością 
klijenteli miastowej jak i prowincjonalnej, 
który ma odpowiedni lokal w centrum mia­
sta (najlepsze położenie) do dyspozycji 

poszukuje od zaraz reprezentacji 
poważnych f i rm na wełnę, bawełnę i inne 
artykuły. Łaskawe zao f i a rowan ia przyjmuie 
Reklama Polska, Poznań, Aleje Marcinków- w 

skiego 6, pod .Nr. 1587'. 
oooocxxxyaoooexxx>c)cxMCO(yyxxxxxxxxyx^ 

BACZNOŚĆ! 
Niniejszym podaję Sł. mej klijenteli do wia 

domości, Iż przy moim istniejącym już od 38 
lat zakładzie fryzjerskim 

SALON MĘSKI I DAMSKI 
pozostaje nadal pod kierownictwem pierwszo 
rzędnych sił fachowych. Przyjmuje się wszelkie 
nowoczesne w zakres fryzjerttwa wchodzące 
roboty. 
Farbowania wlotów z „L'0 R E A L". HENNA 

Zaufanie okazane mi przez Sz. klijentclę 
proszę i nadal ml utrzymać. 

masażu i gimnastyki leczniczej 

Cegie ln iana 6 . 
Wykłady rozpoczynała «ię dnia 4-go 
pażdz ernika, Ho ukończeniu szkoły 
otrzymuje się świadectwo Zapisy od 7—8 

Z powodu nieszlachetnego po­
stąpienia ze mną p. Adama 
Wierzbickiego, dyrektora kur­
sów gimnazjalnych oraz gimna­
zjum „Kultura", jak również z 
przyczyn niemożności znalezie­
nia odpowiedniego lokalu moją 

, Szkołę WycDOwawcło-priyooiowawcza' 
z dniem dzisiejszym rozwiązu­
ję. Rodzice, którzy mają do 
mnie interes, zechcą się zgłosić 
pod adres: Szkolna 33, III p. fr. 
w godzinach pomiędzy 3—8 

wieczorem. 
Z pow*żan em 

Marja Palaszewska 

Ł. 27/lX-26. Szkolna Na 33 

Młoda, Inteligentna, energiczna 
osoba poszukuje zajęcia. Na żą 

danie kaucja. 
Chętnie przystąpię jako wspól­
niczka do małego korzystnego 
interesu wraz z współpracą 
Oferty sub „Energiczna" do 

adm. nin. pisma. 

TEL, 35-23 TEL. 35-23 

Do wiadomości Sz. Pań! 
ZAKŁAD FRYZJERSKI 

SCHIELKE 
— GRAND-HOTEL -

zawiadamia, ze aa działa d a m s k i m czynni są 

M d i o n . i&^ń&s I p Bronisław. 
UWAGAi Dla uczenie ustępstwo. 

TEL. 35-23 | TEL. 35-23 

* • święty, lipcowy Łmricyf-
E l 5 1 f i l H e l *?• dębowy, bei do< I l U l U l l l l aaleazek. pod gwarancją 
• * « własne! największ«| 

galicyjskie! pasieki wysyła aa pobraniami 8 kg. 16 t t , 
10 kg. 30 tl. 20 kf. 59 tL, wraz s zapłatą pocztowa 

i naczyniem. 

ftiiłd 

HEP 
| Adam Kotllckl 

nowy znakomity środek dli 
przamyshi piekarskiego, wpły­

wający dodatnio na Jakość 
pieczywa. 

Wyrabia; B r o w a r K r a k . 
Jana GOtza , K r a k ó w , u l . 

Lubicz I m 17. 
Przedstawiciel 

Łód i,Wschodnia M . _ 

małego typu (nożną) w dobrym 
stanie 

k u p l ę 
Oferty z podani m ceny do adnslnlstr 

' pod .A. N.* 

Lekarz - dentysta 

S. S Z E W E S 
Plac Wolności Ne 6 

powrócił. 
Pizyjmuje od 11-2 . 4—7 w lecznicy 
Piotrkowska Nt 62 od "/t9—\'Al r 

i od 8 - 9 w. 

Organizuję Kursy 
1) języka niemieckiego (ew lite­
ratury lub korespondencji han­

dlowej 
sraz 

2) literatury powszechnej w ję­
zyku polskim i niemieckim. 

Liczba uczestniczek (-ków) w 
poszczególnej grupie ograniczo 
na. Zapisy codziennie od 2—4 

po pol. 
R. Gepnerówna 

Cegle nliiiia 87 m 1*1 

wyrobów bawełnianych 1 pólwełnianych wŁo-
dzl, będąca w ruchu, egzystująca od lat 45 po­

szukuje odpowiedzialnego dzierżawcy. 
Oferty pod „Apretura" do admin. nin. pisma. 

Poszukiwany do kupna lub do wynajęcia od 
zaraz 

mały budynek fabryczny 
oddzielny, bez wspólnych dzierżawców, w cen­
trum miasta, lub mający dogodne połączenie 
tramwajowe, składający się z parteru I jednego 
piętra lub „szetbudynek". objętości do 2500 łok­
ci kw„ mający także centralne ogrzewanie, ka­
bel elektryczny lub własną lokomobllę. 

Łaskawe oferty z podaniem ceny 1 warun­
ków, uprasza się składać do administracji ni­
niejszego pisma pod lit. „K. 100" 

K o c i o 

udziela lekcji angielskiego poje-
- dyńczo 1 w kompletach 

MAMDELTORTOWA, 
Pomorska 22, front l p. 

Miody rutynowany kupiec, chrzęść., 
samodzielny sprzedawca z w elolet-
nlą nrattyką I obszerną znajomością 
klijenteli branży powyższej zmieni 

dotychczasową pozycje 
Reflrktu>c tylko na stanowisko $a 
modzMne Łaskawe zgłoszenia do 
Biura Ogłoszeń .Promień*, Piotrkow­
ska 81, pod .Energia 444* 

purKowy 
systemu Babcok i Wilcox na 12 atmosftr 

powierzchni 265 m. kwadr, i 

maszynę parową 
75 k.m., krótką systemu szybrowego Rie-
dera, cylinder do ogrzewania, korba w środ­
ki* :przeda Widzewska Manufaktura, 

Lóoź, Cegielniana 20 . 
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PANOWIE 

S z e f o w i e , D y r e k t o r z y , Naczelnicy, 
K ierownicy , Buchal terzy i Rachmistrze. 
Dla Mina została zbudowana 

D O M J E 

O D E J M U J E DALTOM 
10-clo klawiszowa amery ańska 
pisząca maszyna do rachowania 

M N O Ż Y 

D Z I E L I 

I - i P i a t - b t B U R li Ml 

O D D Z I A Ł w Ł O D Z I 
Piotrkowska 176. Telefon 1-04. 

JUBILER, 
P i o t r K o w s K a 7 , 

Poleca Sż. Klijenteli wszelką biżu-
terjc, oraz wielki wybór precyzyj­
nych zegarków. 

J . 1 I l i n L I I U T E L E F O N M l 3 1 - 4 6 B B | 0 1 | | t l i . t t i . C l IT | H T ł 1 | | U . 
— Kupuję I płacę pełną wartość za złoto, srebro, diamenty, brylanty, perły 1 kwity lombardowe. -

MAfiM 
" " wir 

Straszak Aa 2 
Oatatnla nowoió 
l B l i u l i i f i s ł m t | . 

Wygodny, płaski, długolf U cm . 
Najlepaza obrona od napa­

dów, na wycieczkach, "u rowem, do 
samochód,, do (armanoS, obrona od 
złodziei domów podmiejskich, dla noc­
nych stróży, itarter. — dla klubów lek 
koatl. Cena z przesyłką Zł, 12,— naboi 
50 szt. Zł, 5.—, futerał Zł. 2.50. oliwa 
50 gr, Pozwolenia niepotrzebne, Piłki 
footbat. f,— 10.— 12,— 1 8 , - 2 3 . - . ko­
szulki, spodenki. Harcerski* kostjumy 
8 50. 12,50, 18,50, Polecamy )ako podar­
ki świąteczne, Imieninowe, Wysyłamy 
pocztą za pobraniem. Adres zachowaćl 

Dla szkół i klubów cenniki 
W a r s z a w a , u l . E m l l j i P i a t a r 

N a 20/1118 S k ł a d n i c a S p o r t o w a 
„ H e r k u l a n u m " T . F a ł k o w s k i e g o 

Panowie! Dbajcie o swoje zdrowie! 
Przed zakupem prezerwatyw ządajojc 
2 najpewniejsze I najlepsze wzory 
wraz z zajmującym cennikiem za 1 zł 
w znaczkach pocztowych. Tuzin 
zł, 4—o—8 I 12 - zupełna gwarancja 
za każdą sztukę, wysyłka dyskretna 

pobraniem. Perfumeria Fedra, 
Lwów, Sykstuska 7 E (dom własny). 

Tanio, bo w urywaniem miesikaoiD 
wszelkiego rodzaju w su­
rowym i gotowym stanie 

I . O P A T O W S K I 
— Nowomiejska 27 — Tel. 46 08. — 

Ż a d n e ) filii nie posiadam. 

LEKARZ-DENTYSTA aftób Karmazyn 
Południowa 2 

powrócił. 

Z dniem 3 paźdz ernlka w z n a w i a m z a j ę c i a w t w o i m 

Komplecie freblowsKim 
dla dzieci od lat 4—7 z rytmiczną gimnas­
tyką i początkowem nauczaniem. 

Zapisy przyjmuje, codziennie od 4-ej 
do 5-ej. 

Freundówna 
Sienkiewicza 3 9 

I piątro, front. 
25°/, t an ie j wszelkie pierw­

szorzędne systemy maszyn do pl-
sana 

nowo oraz okazyjne 
Kownie* zamiana I kupno maszyn. 

Taśmy, kalka I wszelkie przy­
bory. 
Nauka pisania na maszynach. 

Warsztat reperacyjny dla 
wszystkich systemów. 

ADOLF GOLDBERG 
Andrzeja 1, • • « * piętro. Telefon 37-64. = = = 

OO«X1O0CyyX30(XX»CXXXXXX?0(XXXXXXXXXXXX3t 

Prof. 

beopold Nassberg 
planista I kompozytor wznowił lekcje gry for­

tepianowej. 
Mowo-Cegielniana 2 2 , m. 16. 

okienne i inspektowe 
hurtowo i detalicznie po cenach fabrycznych 

poleca 

S. F A J N E R 
Łódź, Z g i e r s K a 28, w pod*, tel. 45-98. 

mMMMMUUUMmBBMUUUUU 

Dr. med . 

Południowa Mi 23 
tel. 40-26 

Specjalista chorób 
skórnych i wene­

rycznych Leczenie 
światłem, (Lampa 

kwarcowa 
Przyjmuje 

od 9 — 11, 
i od 5—8. 

Specjalista chorób 
skórnych i wene­
rycznych I włosów 
Gabinet Róntgena 
1 śwlatło-leczniczy 

Ul, 
róg Ewangtelickiei 

Tel. 29-45. 
Przyjmuje: od 8-2 
• 6-8. Dla pan od­
dzielna poczekalnia 

orl "Mi fili 

powrócił 
Zawadzka Aut i 
Telefon Nr. 25-38 
Choroby skórne 

włosów, wenerycz 
ne I tnoczopłciowe 
(leczenie światłem 
Lampa kwarcowa 

i prornienlarri 
Róntgena. 

Przyjmuje od 9—2 
i od 5—8 

Dla pan od 4 — 6 
Oddzielna pocze-

kalina. 
D r . m e d , 

LUBICZ 
Cegie ln lana 4 3 

T e l . 4 1 - 3 2 . 
Choroby skórne, we 
(leiyciDf motioDlciDwt 
Leczenie sztucz­

nym słońcem wy-
żynowem. 

Przyjmuje od 
g . 8 d o 10 r a n o 
I o d 5 — 8 w . 

Choroby nerek, 
pęcherza I dróg 

moczowych, 
Przyjm. od 9—10 

i od 4—7. 
NAWROT 8 
T e l e f o n 19-90. 

choroby skórne 
w e n e r y c z n e 

i m o c z o p t c l o w e 
Naświetlanie lampa, 

kwarcową. 
Przyjmuje od 5—8 

M l e w i t z a 34. 

Doktór 

l . ł j j u n i k j 
p o w r ó c i ł . 

Choroby skórne 
w e n e r y c z n e 
tnoczop łc iowe 

Gdańska 42. 
Przyimuje: 

od 8 do 10'/, r. od 
2—2.45 pp. i od 8-9 

wiecz, 

PreDBfflBralB*s===*==so
 * Ilustr. dodatkiem nledzielnvin .Nowa Panora- r \ l Z W r C ? A J N 6 ' 

. m c m i i i i i N b i i i r - K i ^ i ^ J t ^ ^ ^ ^ O g ł o s z e n i a : m j * . ™ * } 

Dr . m e d . 
LUDWIK RAFEFORT 

ul. Prez. Narutowicza 25 
Dzielna) 

Telefon 4)-10. 
Choroby nerek, 
pęcherza i dróg 

moczowych 
Przyjmuje od 1—2 
pop. t od 4—7 w. 

14284 

Lekarz-denłysta 

1 . 
P i o t r k o w s k a 8 . 
T e l e f o n 2 - 8 0 . 
Przyjmuje od 10—1 

i od 3—6. 

(.Officier d' Acade-
mie*) 

udziela lekcji kon­
wersacji I literatury 
francuskiej od godz. 

4—8 po pol. 
Wiadomość- P otr-
kowska 84 m 7 30 

moskiewskiego 
konserwatorjum 
wznowiła lekcje 
gry fortepiano­

wej. 
Wschodnia 72 

— m. 10, — 
10—12 3 - 5 pp. 

G r z e g o r z 

absolw. praw. 
Porady w sprawach 

a d n i n l s i r a c y j n y c l i 
I skarbowych 

P i o t r k ó w . 1 3 2 
tel. 25-88. 

Poradnia Podatkowa 

po cenach b, przy­
stępnych Wykcnuje 

fotograf 

Laks 
L i p o w a N s 9 

Nowa Czytelnia tacwaigowei I SaniDowei 
P i o t r k o w s k a 71 
poleca ostatnie no­
wości w językach 

polskim, francuskim 
1 rosyjskim. 

Pohót 
d u ż y , f r o n t o n y , 

u m e b l o w a n y 
n iek ręou jące w . 
z używalnośc i : ) te­
l e f o n u do o d d .Ala 

W i a d o m o ś ć : 

S k w e r o w a 6 . 
f r o n t I I pętro 

14301 

p o s z u k u j ę p a n n y 
do dzieci, włada 

jącej językiem nie 
mleckim. Narutowi­
cza 9 m. 8 od 2—5 

Cnglisch Lessons 3 * * 
Ł given by an ex-, 
perienced T e a c b e r . ' D 0 , r z e b n a slu*ąca. 
Zawadzka 44 m. 9 . " Cukiernia, Naru 
front. 28 t°W'cza 7*6 31 

okazy:nie 

do sprzedania 
W o l b o r s k a 4. u g o 
spodarza . 

f r a n c u s k i e g o lekcje P o s z u k i w a n a b ieg ła 
1 k o r e p e t y c j e kon " Stenotypistka 
w e r s a c j a t e l . 40-10 p o l s k o - n l e m i e c k a . 
P r z e j a z d 40, m. 4 P ° s « d a n a t y c h m i a s t 

88—/8 d o o b j ę c i a P r z e d ­
s t a w i ć się: A l . K o ś -
Ic iuszki ^0. parter , 
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Fabryczna 

n^lish teacher, di . 
ploma London, | n a P r a w o * 

J49 newly arrived, gl- — 

ves lessons At ho 
me 3-5, Radwańska 
8 II piętro 3-X 

wznawiam 
zakres 8-iu klas 

l _ J I lekcje 
L zakres o-ui Kias t . 
specjalność: polskl,||fl w y i S x o \ oraz 

uzyki (fortepian) 

S w T t ° a n Z s ^ w r " " W ' P ' o t r - l pocz W ą t y kóT ' udz ie l . ś *dml .śc i« doJ wv k 0 W S k a 1 8 2 m 1 8 według najnow-najęcia Oferty sub. ' szych metod ruty-
.Fabryka 600 27' P r a ncuska poszuku- nowana nauczyciel 
' f je łekcyj angiel-1 ka, b, uczenica 

sklego u rodowite- pierwszorzędnych 
go anglika wra- i profesorów; Wol­

im.m za francuski, czaóśka 253, I pię,-
Oferty do admlnl-tro, godz, 11 — l i 
stracił .Republiki* 4—5 28 
. J A ' 340 i i z utrzymaniem 

Szkolna 24 m. 5 

R
Akuszerka Piplkowa 

przyjmuje zarnó-
czyciel gimnazjal wlenia Piotrków 

ny udziela lekcji ska 132 9 
lęzyka łacińskiego.!"1 1 1 

Smugowa 4 od g. Uasa ogn:otrwała 
4 po nołudnlu. ,11 prawie nowa do 

_ _ _ _ _ sprzedania. Aleja 
za lekcje ' " ^ M a > a 1 5 m - * * 

Sklep spożywczy 
urządzeniem i po 

kój, z powodu wy­
jazdu tanio do sprze 
dania. Berman. Prze 
jazd 69, 105—28 

Oo sprzedania ma­
szyna roisze-

rzaczka dla wykon 
czalni. Obejrzeć na 
miejscu, Borvsza 29 

"93—28 

j H z a m i a n 
II francuskiego a 
dzielę lekcji gry na 
fortepianie. Oferty 
sub .Muzyka* 

Majątek pod Białą 
IH Rawską, budyr 
ki, zasiewy, paszs 
rozparceluję, ziemii 

Hlemleckl gruntów- P«"nna, Przy star' 
H ny; gramatyka. I ? l o m « b u ™ « " « ; ziemia na działkL 

Wiadomość: War­

ny; gramatyka, 
literatura, konwer­
sacja; najnowsza • 

ułatwiona metoda S l a w a ' L i w s k a a 
Pojnorska 22. f . o n t m 

p mieszk. 4, od 2 
do 41 po poł. 30 ' 

poszukuje posa­
dy w biurze, ban­
ku lub jakimkol 

wiek przedsię­
biorstwie. Wy­

magania skromne 
Łaskawe oferty 
do adnn nin. 
o isma sub. J. L. 

Sklep rzeznlczy ta­
nio do sprzedania 

warszUl masarski i 
lodownia, pokój z 
kuchnią. Miejsco­

wość Cyganka pod 
11 ul. Lutomierska Stenografii wyucza 
Ralnchold Szubert |u listownie wszyst-

'kich instytut Steno-
~" graficzny, Warsza­

wa, Kopernika 8 . — 

mmmm 
• P o s a d y 

_ _ n _ _ n i H 

1 L o k a l e frl niykwallfi kowana 
n srzedawczynl z 
długoletnią prakty-

Pokó) umeblowany ką poszukuje posa-
przy rodzinie od dy w interesie ga-

zaraz do wynajęcia lanteryjnym. Oferty 
Zawadzka 15, mie-sub. wykwalifikowa 
szkania 29 28 na. 295—3i 

f l s l a k ó w n a W a l e n ­
t y n a z g u b i ł a ksią­

żeczkę z K a s y cho-
r y c h . 33S 

ornste ln 0 ' z e n za­
g u b i ł , kartę woj­

s k o w ą r. 1903 w y d . 
p rzez K o m Sję H o n -

ro l . w Lodź' 3 i 

Natychmiast do od- poszukiwana demy 
stąpienia I pokój r śtka od zaraz, 

z kuchnią na ulicy Południowa 18, 
Piotrkowskiej przy m 40 
Głównej celem wy-i n 
jazdu, elektryczne i ekarz-dentysta wie 
oświetlenie. Oferiy L loletnia praktyka, 
do Republiki . H Sv p 0szukuje posady. 

614 Oferty Sz. • 

Jadny słoneczny u-ijotrzebna służąca 
L roebl. pokoi do Y do awóch osób.] 
wynajęcia. KlUńskie Rzgowaka 63, sklep 

go 63. dozorca jtytontu. 
wskaże 

pierwszorzędny pra 

64. rp. 27, I I p. S-X„|VnV6i'*Ko7n' 

Ianio do aprzeda-
nia- otomany plu 

szowe używane i 
i nowe leżanki, sta 
ły, orazró/ne krze. 
sła wyśc elanę, tu-
aleta wózek spor* 
towy używany. Ta« 
picer, Zielona 39. 

Z a g u b i o n e 
d o k u m e n t y • 

ach P a u l i n a zgu> 
b i ł a w y c i ą g z 

ks iąg ludnośc i w y d , 
w Rząśn ie , 

100 Ił. 
pożyczę pod zas­
taw biżutirjl, lub 
weksle dobrych 

firm zdyskontuję. 
Oferty pod L R do 

.Republ" 

Okoj umebl odda-f cownlk fryz]erski|CnnUiarT ™aszyno-
je się izr. Piotrk. p 0 U z e h n y Cegieł- uUUWUU nowy — 

z długoletnią prak-

Po k ó j f r o n t o w y u - A b s o l w e n t k a s z k o ł y 
m e b l o w a n y d o i|| h a n d l o w e ] , z zna 

w y n a j ę c i a z u t r z y - j j o m o ś c l ą k s l ę g o -
m a n i e m l u b b e z , w o ś c i , n i e m l i c k i e g o 

G d a ń s k a 43 m . 6 {pisania na m a s z y ­
n i e — 3 0 n i e , p o s z u k u j e p r a k -

- t y k i b i u r o w e j OJer 
n o k ó j ł a d n i e u m e - t y s u b : ,A- Z." d o 
f m e b l o w a n y ó 2 . R e p u b l i k i " . 320-30 
o k n a c h zc- ś w i a t ł e m - _ _ _ - _ — - — - » - — • 
i wygodami od za- jdolna krawcowa 
» a z w y n a 'SCia, L poszukuje szycia 
Anny 21 m. 12 od w domach prywat-
10-5 pp, 324-30 nych. Robi pall> 

według najnow-
szycu modeli, ińw-

Nailepsr.e refereąf 
cj« pierwszorzęd­
nych firm. Guter-
man Pomorska 5$ 

potrzebna jest na 
parę godzin dzień. 

n'e do gabinetu 
dentyst. Oferty 

wraz z warunkami 
nież przerab ia l u n a d o , II . R e p u b l i k i " 
i b a r d z o ł a d n i e s z y s u b . „ L e k a u - d e n t y 

je suknie . O f e r t y I s t a " 
SKladac p o d ^ t j " , . i 
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